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REWJA 400-TU KOLARZY POLSKICH

Całkowita trasa wyścigu ulicznego 
będzie szła ulicami: Adama Mickiewicza,

Asy kotarstiwa szosowego Polski na 
stare te. .trasie i finiiszm biegu drużyno­
wego Legji. Na Oiawio diruiżyna Pogo­
ni lwowskiej: Serbeński, Ignaiowi-cz, 
Fróss przed startem. W środku przed- 
stawiciiełe Warszawskiego Towiarzy-

stwa Cyklistów: Kałinorwtsdd. Morawski 
i Wasilewski. Na le-wo drużyna Towa­
rzystwa Z wodę uników Sportu z Łodzi 
(zeszłoroczni zwycięzcy) z KłOsowi- 
czem na czcte zajęła w r. b. dopiero pią­

te miejsce.

NA SKRZYŻOWANIU SZOS.

Skład reprezentacji polskiej na trój- 
mecz bałtycki został na> posiedzeniu 
P. Z.Ay. A. w dniu 26 b. m. ustalony w 

rsposób następuBąicy: 100 i 200 m. — Sze 
•nąjch. Sikorski; 400 mir. — Kostrzew- 
Iski. Zuber: 800 mitr. — Kostrzewski. No 
iwakowskł; 1500 i 5000 mtr. — Petkie- 
iwicz, Kusociński; 5 i 10 kim. — Petkie- 

-iwńcz. Sarnacki. 110 irutr. przez płotki — 
.Trojanowski. Kostrzewski 4x400 mitr. — 
Sikorski. Zuber. Dobrowolski. Szenajch; 
,4x400 mtr. — Zuber. Nowakowski. Cej- 
zik. Kostrzewski; skok w wyż — F.rysz- 
czyn. Ceizik; wdał — Sikorski. F.ryisz- 

tj ka — Adamczak. Fryszczyn; 
kiuf. — Baran, Heliasz: dvsk — Baratg 
Cedź. : oszczep — Smakulśki. Dobrowol 
ski. Cejzłk Udział Petkiewicza. nie jest 
jeszcze pewny. W razie gdyby nie mógł 
on wyjechać, w poniedziałek odbędzie 
się eiiminaqja na 1500 mtr. miedzy Fory 
siem. Malanów kim. Jaworskim i Mę- 
drzyckim. Kierow-nikam. ekspedycji są 
pp. Łepkowski i Sziachoiak. Wyjazd na 
'stąpi z Warszawy dn. 30 b. m. o godz. 
'23.45.•Punktacja 6 — 5 — 4 - 3 — 2 
— 1: a w sztafetach: 11 — 7 — t pkt.

Nieudolny skład ten zadawalać 
' ie może przedewszystkiem dlateg:. że 
party jest na przesłankach mglistych, 
poznanych szerszemu ogółowi, nie po­
dartych rzeczywistemi wynikami sezo­
nu bieżącego, - ■ 1

Podjęła lat temu sześć -inicjatywa re- 
dakcjji „Expressu Porannego“ wespół z 
obecnym wiceprezesem Warszawskiego 
Tow’. Cyklistów p. Feliksem Wojtkiewi­
czem». oraz kapitanem sportowym .W. T. 
C. Inż. Franciszkiem Szymczykiem w 
sprawie zorganizowania wielkiego dnia 
kolarskiego w stolicy, dooieno w roku 
bieżącym zostanie urzeczywistnioną w 
całej pełni.

Bo oto data 26 maja r. b. bodzie tów- 
nie ważnym dniem zarówno dla kolar­
stwa szosowego, jak torowego, czy 
wreszcie dla idei propagowania cykti- 
styki wśród najszerszych warstw spo­
łeczeństwa.

Mianowicie pomyślany na skale na­
prawdę nieprzeciętną turniej kolarski 
„Expressu Porannego“, obok wchodzą­
cych do jego programu dwu biegów na 
15 i 105 kim., w r. b. splecie się jesz­
cze z dorocznemi uroczystemi zawodami 
„Otwarcia toru“ na Dynasach.

Co#ważniejsze — owo zazębienie ko­
larstwa szosowego z torowem będzie 
nietylko formalinę, lecz istotne, organicz­
ne, gdyż jedlnym z ciekawszych biegów 
torowych zawodów niedzielnych będzie 
10-cio kilometrowy bieg dziesięciu (zwy­
cięzców wyścigu szosowego.

Po sześciu godzinach wypoczynku, -po 
masażu-i kąpieli, triumfatorzy szo-sy u- 
każą się na betonowej elipsie toru dytna- 
sowskiego.

Ciekawa ta próba wytrzymałości ser­
ca, płuc i mięśni wzbudziła zrozumiałą 
sensację w sferach zainteresowanych.

Sportowo wy padu ie ona niemniej in­
teresująco. zwłaszcza, że wszyscy u- 
czestńicy tego biegu będą musieli Star­
tować na tych samych maszynach, któ­
re -parę godzin przedtem zniosą trudy 
stopięciokilometrowej drogi po wybojach 
szos podwarszawskich.

Całokształt tego naprawdę wielkiego 
dnia kolarskiego w Warszawie można 
rozdzielić na trzy główne oześci skł-ado 
we: Bieg szosowy, bieg uliczny i zawo­
dy torowe.

Start 105-klm. biegu szosowego bę­
dzie miał miejsce d-n. ?6-eo b. m. o godz. 
8-ęj rano przed pomnikiem Kopernika 
.na Krakowskieun Przedmieściu. Stąd pro 
wadzeni przez kierownika tęgo biegu wi­
ceprezesa WTC W-ofHkie,vicza. zawod­
nicy pojącą Krak. Przedmieściem. Pcd- 
y alcm, Długą, Freta. Zakroczymską.

mostem kolejowym do. szosy Jabłonow­
skiej, gdzie odbędzie sie właściwy start

Marszruta biegu pójdzie przez Jabłoń 
nę. Nowy Dwór, Seroak. skąd prziez Ze 
ęrzę 7 oowrofem «k> Jabłonny. i <-tąd 

i przez Pekowiznę, Pragę, most Kierbe- 
1 dzia. Dobrą. Drewniana do Dynasów, 
gdzie bieg zostanie zakończony.

Wyruszenie na sitart 15 kim. biegu u- 
licznego nastąpi w pól godzimy po od- 
jeździe szosowców również z przed pom 
nika Kopernika. Uszykowani czwórka­
mi zawodnicy, których liczba sięga trzy 
stu. pojada przez Krakowskie Przed­
mieście Podwale, Freta. Zakroczymską, 
Żoliborz, na start przy ul. Adama Mic­
kiewicza z przed Hotelu Oficerskiego, 
który nastąpi około godz. 9 m. 30.

Mar.ymoncką, Gdańska. Rudzka. Marjt 
Kazimiery, Jana III, Kameduiów. Biela­
ny. Marymonoką. A. Mickiewicza. Gene­
rała Zajączka, Zakroczymska. Freta, 
p dwalem. przez Plac Zanikowy. Nowy 
Zjazd, Dobra. Drewniana do Dynasów, 
gdzie bieg zostanie (zakończony. Pewne 
zmiany,- jakie w niej zaszły w sitosunku 
do roku ubiegłego sa spowodowane czę­
ści owem zamknięciem u4. Bug a i i nie­
prawd opodobnemi wprost brukami na 
Rybakach i Bugaiu,

Rzecz prosta, że oba biegi omawiane, 
zostały pomyślane w ten sposób, iż w 
sumie tworzą pewna skoncentrowaną i 
ściśle zazębiającą się. oraz uzupełnia­
jąca całość -widowiskowa. Tak wiec, 
po emocji startu szosowców o godz. 
8-ej, już w pól godziny .później widz o- 
gląda nieprzerwany rząd jeźdźców, ja- 
dących na start biegu ulicznego.

RTM. SKUPINSKI NA NARCYZIE
-wyclędyl w „kom kursie otwarcia“ Miedzynanado v . vh zawodow hippicznych 

w Poznaniu.

W kilkanaście minut później oglądać 
już można na Dynasach zwycięzców, 
wpadających na to.r. ogłoszenie listy 
zdobywców nagród, oraz ich rezulta­
tów i emocjonujący moment rozdania 
nagród.

W międzyczasie publiczność Jest Już 
informowana o walce toczącej się na szw 
sie. skąd kontrolerzy WTC przesyłają 
na Dymasy meldunki telefoniczne. Wresz 
cie nadchodzi punkt kiDminacyjny tur­
nieju: na tor wpada zwycięzca biegu 
105-kilometrowego.

Trzecim aktem dnia będą nozipoczy- 
nające się o godz. 16-ei zawody „Otwar 
cia Toru“, w których — jak już o tern 
wspominaliśmy — niemała sensację bę­
dzie lO-ciokilometrowy bieg dziesięciu 
zwycięzców wyścigu szosowego.

Stosownie do wielkiej wartości spor­
towej wspomnianych prób turniejowych, 
zwycięzców we wszywtkidi trzech kon­
kurencjach czekają wyjątkowo wspania 
le i liczne nagrody honorowe, ofiarowa­
ne bądź przez redakcję „Expressu Po­
rannego“. bądź przez W. T. C.. bądź też 
przez firmy rowerowe, czy osoby pry­
watne w doprawdy oszałamiającej ilo­
ści 189-ciu sztuk.

Tak więc zwycięzcę w 105 kltn. biegu 
szosowym czeka obok Puharu Krysztalo 
■wego JExpressu Porannego", oraz arty 
stycznej płaskorzeźby bronzowei, żeton 
ofiarowany przez W. T. C. drugi za­
wodnik otrzymuje puhar empirowy, 
oraz żeton zloty W. T. C.. trzeci — luk­
susowy neseser skórzany, oraz żeton 
srebrny od W. T. C.. czwarty wa­
lizkę skórzana, oraz żeton srebrny od 
W.T.C.. piaty — portfel, papierośnice 
i portmonetkę skórzana, oraz żeton sre­
brny od W.T.C, szósty .— zegar biur­
kowy i żeton srebrny’ od WTC. od 7-go 
do 18-go włącznie żetony bronzowe. a 
wszyscy pozostali zawodnicy, którzy 
bieg ukończą — dyplomy, pamiątkowe.

Zwycięzca biegu ulicznego zdobywa 
maszynę wyścigową firmy O.rmonde — 
Lipiński. Warszawa. Jasna 5. drugi — 
maszynę szosową tej samej firmy, trzeci 
— ramę wyścigową firmy ..Polonia“, 
czwarty — komplet kół. piały — kom­
plet gum. szósty — kierownik, następ­
nych sześciu — żetony, a następnych 
50-iu — dyplomy pamiątkowe.

Słowem — impreza pod każdym 
względem zapowiada się wspaniale.

WISZN1CKI FINISZUJE

W trzecim dniu Międzynarodowych 
Konkursów Hipicznych, we wtorek 2U 
b. m. rozgrywanych na Hippodromie 
poznańskim, odbyły się dwa konkursy: 
1) im. Związku Hodowców Konia Szla­
chetnego w Wielkopolsce (3000 zł.). 13 
przeszkód, około 1.20 m. wysokich I 3 m, 
szer„ 2) im. Ministra Spraw Zągranicz- 
nych „dowolnych skoków“ (3000 zł.) —« 
15 przeszkód ok. 1.30 m. wys. i 4 nu 
szer. W konkursie pierwszym zatrium­
fowała panna Lila Czaykowska. która; 
na świetnej Alse przeszła parcours bez 
blędti. zdobywając pierwsze miejsce 
przed rtm. Lewickim na Karnym, olim­
pijczykiem Zgorzplskim na Rinald-o. por« 
Wójcikiem na Lataczce i por. Pinińskim 
na Niedźwiedziu.

W konkursie następnym wzięło udziat 
j z górą 100 jeźdźców, przyczem starto­

wali również Włosi. Konkurs dokończ« 
ny został dopiero w środę przed poł.« 
dając po rozgrywkach następujące wy­
niki: 1) Narcyz — rtm. Skupiński. 16 p« 
ułanów; 2) Bravo lkłanseur — por. Zgo 
rzelski, 15 p. ułanów; 3) Igea — ppłk« 
Forquet (Włochy); 4) Nelson — bar« 
Liitwitz: 5) Ameisenbar — bar. Liit- 
witz; 6) Proetor — kot. Bradford (U« 
S. A): 7) Powder Puff — por. Kulesza. 
10 s. k.; 8) Buecarro — kpt. Bradfordl 
(USA); 9) Ursci — kpt. Lequio (Wio, 

1 chv): 10) Neta — por. Salęga. 2 d. a. k. ,
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POLSKA-WĘGRY
*̂"*1 “* naszej reprezentacji

Skład reprezentacji piłkarskiej na 
mecz Polska — Węgry w d.n. 2 czerwca 
w Poznaniu kapitan związkowy PZPN-u 
mjr. Loth. ustalił nastęwiaeo: Fonło- 
wicz (Warta): Butanów (Pal.). Chmie­
lowski (Czar.): Wojciechowski (W.), 
Koilarczjk (Wisła). Mysiak (Cr.). Wy 
pijewski (Leg.), Joksz (Garb.к Kałuża 
(Cr.). Kożok (Cr,). Sperling (Cr.).

Rezerwowi: Martyna. Mila. Flieger. 
Przjbyst i Kotlarczytk Ił.

Jak widzimy, skład, ustalono pod 
wrażeniem Obserwacji poczynionych 
przez kapitana związkowego podczas 2 
meczów ligowych Warty w Krakowie.

Uderza iodmak zupełny brak znakomi­
tych napastników Wisły.

CO PRZYNIOSĄ 4 NIEDZIELNE MECZE LIGOWE
Niedziela dnia 26-go maja przy niesie cztery mecze ligowe. ,W Warszawie Legja spotka sie z nieosrlądanym od roku ubiegłego mistrzem Katowic I. F. C., w Krakowie Wisła gościć bedzie Polonię, we Lwowie stoczą bój o nieoficjalny tytuł mistrza tego miasta Pogoń i Czarni, wreszcie w Łodzi Ł. K. S. ztnieTzy swe siły z Cracovią.Mecz warszawski nie bedzie dla gości górnośląskich łatwy dó wygrania. Chyba... że wojskowi

KLASA A. W WARSZAWIE
' Jesteśmy już prawie u końca pierw 
srej rundy zawodów o mistrzostwo kl. 
A. okręgu warszawskiego. Niektóre 
drużyny rozegrały już wwypfce mecze 
pierwej Tundr, inne znowu — z roz­
maitych powodów — grały tvłko po 1 
meczu. Sytuaoia w grupach nic jest iesz 
cze zupełnie wyjaśniona. można jednak 
z całą prawie pewnością przewidzieć 
wynik pierwszej kóledki. A więc w pier 
wszei grupie stan tabeli iest następni ą- 
cv: 1) AZS — 3 gry, 6 pkt. st. br. J5:4. 
2) Warszawianka lb—5 gier, 6 pkt- st 
br. 17:14. 3) Polonia Ib — 5 gier. 5 cta„ 
st. br. 8:13. 4) Marytnont — 4 gry. 3 
ptat„ st br. 13:12. 5) Gwiazda — 2 gry., 
2 pfct- st br. 3:3. 6) Pocisk — 3 gry. 
0 pkt„ st br. 4:14. Nie ulega waapłiwx»- 
ści. it hZS znaiduSacy się ostaitnio w 
świrtnei fortłic »' t>ozwoii sóbie wyr­
wał prowadzenia w pierwszeti rundzie. 
Z tą samą pysnośc a można przypusz­
czać. że Pocisk tos tanie na ostatni cm 
miejscu tejże iw *•

Rozgrywki w ' '-i«i grupie rozpoczę­
ły się znacznie .■ofa,:eii. Drużytny roze­
grał!' dotychczas •• 1 albo 2 spotkań. 
Triaił» wiec prze*  .a/.seć, iak sic Z3koń 
cza mistrzostwa w tei grapie. W óbec- 
nej chwili prowadzi Lesia — 3 rry. 6 
pkt. st br. 14:6. 2) Varsovia — 2 gry. 
2 pkt.. st. br. 5:5. 3) Skra — 3 gry. 2 
pkt. st br. 7:10. 4) Makabi — 1 gra, 0 
pkt. st. br. 2:4. 5) Ruch — 1 gra. 0 
pkt. st. br. 2:5. Przypuszczalnie W pier 
wszei rundzie Zair irrrfuie Legia. Kan-

dydatem na ostatnie miejsce w tai (tu­
pie jest Makabi.

Najbliższe dni przyniosą nam szereg 
ciekawych imprez sportowych.

O mistrzostwo k.i. A walczyć będzie 
6 drużyn. W sobotę o godz. 17 spotkała 
się na boisku Skry AZS i Gwiazda. W 
tym samym czasie na boisku Legji — 
Ruch walczyć bedzie z Makabi. W nie­
dzielę odbędzie sie tylko iedno spotka­
nie o mistrzostwo kl. A Varsovia — Le­
gia Ib, jako przedmeci ligowego meczu 
1FC — Legia. We wszystkich tych spot 
kaniach należy się liczyć ze awycię- 
wem faworytów (AZS, Ruch, Legja Ib). 
Po zatem odbędzie sic w Warszawie sze­
reg spotkań towarzyskich. 6 meczów o 
mistrzostwo kl. B i 8 Wąsy C.

W sobotę na boisku Skry przy świe­
tle ełckitrycanem odbędzie sie bardzo cie 
kawy mecz bokserski Skra — Makabi. 
Do zawodów stają najlepsi pięściarze 
tych klubów.

Bardzo ciekawy będrte rówt^oż pier- 
wtszy w sezonie bieg kolarski dla robot 
nicrych klubów sportowych okręgu war 
szewskiego. Trasa biegu prowadzić bę­
dzie z Warszawy z boiska Skry do 
Pruszkowa (boisko Zhicza) i z powro­
tem. Poza tern odbędą sie liczne spotka­
nia o mistrzostwo Warszawy Warsz. 
Okr. Zw. Gier Sportowych.

I nie potrafią uzupełnić zdekomple.ł I towanej już na meczu z Polonią, swej drużyny, której, jak chodzą słuchy, grozi utrata kilku graczy na stałe. Jeśli jednak Legja wy­stąpi do walki w pełnym skła­dzie, trudno przypuścić, aby nie potrafiła wynieść z niej dwu punktów*.
Poza formą obu drużyn i usto­sunkowaniem wzajemnem sił mó wią o tem najlepiej wyniki po­szczególnych spotkań z dwu lat walk ligowych. W czterech me­czach górnoślązacy tylko raz je­den, w roku ubiegłym w Katowi; cach, potrafili rozgromić wojsko­wych 4:1. Rewanż wypad! .już! 4:3 dla Legji, która też potrafiła rozstrzygnąć na swa korzyść 3:2 i 5:0 oba spotkania w roku 1927-ym.
Mecz mistrza Ligi z jednym z tegorocznych outsiderów—Polo łiią nie powinien sprawić druży­nie gospodarzy większych klopo tów przy powiększaniu swego dorobku punktowego i bramko­wego. O zwycięstwie drużyny z białą gwiazdą winien zadecydo wać lepszy napad i lepszy śro­dek pomocy, niż u warszawia­ków. Co innego, że jeśli ostatni wystąpią w najlepszym swym składzie, sakramentalna 'klęska 7:2 z roku ubiegłego i 7:1 z r. 1927-go, przepleciona zwycię­stwem 2:1, nie powinna tym ra­zem mieć miejsca.
Lwów będzie widownią bodaj­że najgorętszej walki dnia. Bo też wynik tego właśnie spotkania jest najbardziej zagadkowy i nie-

pewny. Potwierdzają to w peł- cym. Pozatem należy pamiętać, ni zarówno dwa wyniki remiso-lże łodzian czekają_ tak ciężkie we. uzyskane w meczach jufbileu szowych z Lechją, jak i dość rów ne siły obu drużyn i niezła for­ma, obserwowana u obu w ostat nich grach mistrzowskich. Wy­nik cyfrowy meczu zależeć bę­dzie w dużej mierze od sposobu zestawienia Pogoni, której skład ciągle jeszcze jest nieustabilizo­wany i waha się znacznie we wszystkich linjach drużyny.Zestawienie dotychczasowych spotkań dwu omawianych rywa­lek nie wnosi do horoskopów na mecz lwowski nowego światła. Jakkolwiek bowiem dorobek Po goni przy meczach 4:0 11:1 w r. 1928-ym, oraz 1:3 i 3:0 w r. 1927-ym wyraża się w 5-iu punk tach, podczas gdy Czarni mogą się pochwalić tylko trzema, nic można zapominać, że znamienny wynik 1:1 został ustalony jesie­nią roku ubiegłego i on właśnie1 wraz z rezultatem spotkania obui _ rywalek W dli. 12 maja r. b. jest |totn nietylko bowiem odsunęła się z może najbardziej miarodajny przy ocenie sil drużyn lwow­skich.Jeśli Cracovia zwycięży, na czele Ligi znajdzie się iak coro- ku Wisła, która też —zdaje się— nie da już sobie wydrzeć berła królewskiego conajmniej do koń ca pierwszej kolejki. W każdym razie Ł. K. S., mimo świetnej o- becnie pozycji czekają jeszcze ciężkie tarapaty, jeśli zważymy, że z sześciu meczów rozegra­nych dotychczas przez tę druży­nę. jedynie sipotkanie z Legją mia ło miejsce nie na gruncie ob-

spotkania, jak z I. F. C. z Wartą, Czarnymi, Warszawianką i Tury staini, z których cenne punkty mistrzowskie wynieść nie będzie łatwo.Polskie Kolcgjum Sędziów mecze niedzielne wyznaczyło stępujących arbitrów: Legja I. F. C. p. Nawrocki. Wisła Polonia p. Bilor. Pogoń — Czar­ni p. Marczewski i Ł. K. S.—Cra- covia p. Adamski.

na na

KRYTY BASEN 
pływacki otwarto w stolicy 
Kryta pływalnia otwarta w Warsza- 

j wie. Nic nie mówiąc nikomu i nikogo 
’ się nie radząc. Kasa Chorych w War- 
i szawie... wybudowała krytą pływalnię 
przy ul. Wolskiej. W sferach sporto­
wych, które nic nie wiedziały nawet a 
takim projekcie, fakt, że dnia 25 maja: 
nastąpi otwarcie gotowej już pływalni, 
wywoła zrozumiale zdumienie.

Basen ten ma wymiary 15 x 8 m, 
przez co nadaje się doskonale do tre­
ningu pływackiego, a głębokość wody 
(od 1.5 do 3.5 m.) i wysokość stropu 
pozwala na skoki z trampoliny z 2 m.

Pływalnia jest urządzona po europej­
sku i stanowi cenną zdobycz dła sportu 

1 pływackiego stolicy.

KLASA A. WE LWOWIE
Polonja przemyska i tym razem nie 

zawiodła pokładanych w niei nadziei i 
zwycięstwem nad lwowskim A^.S-em 
wzmocniła ponownie swą czołową po­
zycję. Gorzej ma się sprawa nato­
miast z Akademikami, którzy utraciw­
szy w trzeciej grze dwa punkty, zsu­
nęli się na ostatnie miejsce.

Znacznie poprawiła swą sytuację rze 
szowska Resovia, wygrywając z Jani­
ną (Złoczów) 4:1. Dzięki dwu puk-

niebezpiecznego miejsca u końca ta­
beli, ale też „pogrążyła“ złoczowian, 
którzy mają teraz równą ilość straco­
nych punktów z Resovią. W niebezpie­
cznej sferze znajdują się więc obecnie 
A.Z.S., Janina i Resovia.

Niedziela przyniesie nam dalsze czte­
ry spotkania. Zawody Hasmonei z re­
zerwą Pogoni zapowiadają się bardzo 
ciekawie, ponieważ „białoniebiescy“ 
znajdują się obecnie w dobrej formie, a 
ostatni dobry wynik z Cechie Karlin 
dodał im napewno otuchy. O szansach 
Pogoni trudno coś pozytywnego powie- 
dzieć, ze względu na brak danych o 
składzie. W każdym razie dysponuje 
ona dobrym napadem, który w walce 
z wypróbowanemi formacjami tyłowe- 
ml Hasmonei będzie miał sposobność 
wykazać prawdziwą swą wartość.

WYNIKI BIEGÓW KOLARSKICH „EXPRESSU PORANNEGO” NA 105 KLM

Decydujące znaczenie dla ukształto­
wania się tabeli w pierwszej kolejce,, a 
kto wic czy też nie dla ostatecznego re- 

mni niistrzostw mieć bedzie spotka­
nie Resovii z A.Z.S-em. Poprawiająca 
się forma Rzeszowian, jako też wiasne 
boisko, przemawiają raczej za zwy­
cięstwem gospodarzy.

I Pogoń stryjska. mająca za sobą 
' świetną tradycję, będzie miała okazję 
I jeszcze raz przedstawić się publiczno­
ści stolicy Wschoduiei Małopolski. 
Gra ona .w niedzielę z Czarnymi- Za­

 

wody te wprawdzie nie pomogą j<Ji ani 
nie przeszkodzą w ewent. a nsie 
względnie spadku, pozwolą jednak( zor­
ientować się w obecnej formie st 
którzy są chwilowo najpoważniejszy i 
konkurentem Rewery.

Z zaciekawieniem oczekiwać
Lwów wieści ze Stanisławowa, gdzie' 
walczyć będzie Lechja z Rewerą. Po o- 
statnich dwóch spotkaniach remiso­
wych z drużynami ligowemi sta -ię 
Lechja interesującą drużyną. O 
trafi się zdobyć na podobną uęj 
co w niedzielę, to Rewerze snad. się] 
zdarzyć może, że położy na , .cii 
pierwsze punkty. Znając jedna vJ
chike Lechji. obawiać się należ zy!
na obcym gruncie potrafi się zdc ual 
odpowiedni zapał. W każdym razi' >eJ 
dnak będzie Stanisławów świadk; inl 
teresującego spotkania.
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KRAKÓW
Mistrzostwa fcl A krakowskiego 

ZOPN przynoszą ajWiższei niedzieli na 
stępujące spotka a: prowadzące w ta­
beli Podgórze m ■ za przeciwnika Spar- 
tę. t którą poeir.no wygrać lekko. Za­
znaczyć należy, ze Podgórze w obec 
ii vm składzie z Milusińskim w ataku t 
Brożkiem w pomocy przedstawia sic b. 
groźnie. Stojącą na drugiem miejscu v. 
■tabeli Makabi bedzie miała ciężka prze­
prawę z robotnicza Legia, z która przed 
2 tygodniami w przyjadełskiem spotka­
niu wyszła na remis. Własne boisko da 
jt pewna przewagę Makabi. Ostro gra­
jąca Krowodrza gościć ma u siebie re- 
7«. wę WHły, która nie powinna ułedz 
gosoodaraom. Natomiast rezerwa Cra- 
corii na swem boisku sootka sie z Wa­
welem. graiacym dotychczas nieszczę­
śliwie. Wynik zawodów zależy <xi aitn- 
bidi napastników CracoYii. Poprawia­
jąc swa formę z meczu na mecz. Korona 
bedzie miała ciężka przeprawę z Tarno- 
vią. Wreszcie zmienna ustawtcztiie w 
swej formie Olsza winna pokonać rezer­
wowa drużynę Garbami.

Cracovia wyjeżdża na zawody z ł- 
K S do Lodzi w składzie: Szumieć, 
Lasota. Zastawniak 11. Ptak. Chruściń­
ski. Mysiak. Kubiński, Rusinek. Kałuża. 
Kozok Sperling. Wobec kontuzji kola­
na u Kałuży, jego miejsce ząimie ewen­
tualnie Malczyk 11. . . i, .

Okręgowe mistrzostwa młodzików 
pań odbędą się w dniu 26 b. m. Do 
mistrzostw zgłoszono wielka Ilość zawód 
«liczek miedzy innemi doskonałe »ńn- 
terki Makabi: Metzcndorfówtw. Brylan- 
tównę i Safierównę. z Wisły Miłkow- 
ską i Fck. z Cracovii Sawczalkównę. 
Schołlównę. Ze starych zawodniczek 
startować będą Kirchmaierówna. Pitow 
ska. Tabeńska. Reineróiwna.

Na mecz lekkoatletyczny Warta-Cra- 
coi ia. który odbędzie śię w Poztitannu, 
tia ibotfku Warty 26 b. mwyeżdża 
Craoovla w następującym składzie: Bu­
chała. Nowosielski. Rcchowicz, Chmiel, 
Wróż, Bukowski, kwitł, Lubaczewskt, 
Freyer. Hetper I.

Wisła grać będzie z Polonią w nie­
dzielę w Krakowie w osłabionym skła­
dzie. Mistrz ligi wystąpi bez Skrynko; 
wieża i Koźmina, którźy. kontuzjowani 
podczas meczu z Czarnymi, dłuższy 
czas jeszcze pozostawać będą na „ur­
lopie“. Miejsce Skrynkowicza zajmie 
„Makabi. a Koźmina w bramce zastąpi 
Kctz. Mecz odbędzie się o godz. 17-ej 
na boisku Wisły.

Kowalski Craoovfą przepłynął 50 m. 
stylem dowolnym w cza6ie 32 i czżery 
dziesiąte sek.. a wice zaledwie o cztery 
dwudzieste gorszym od rek. okr.

Pogłoski, jakotby Tnyfkn — mwiz 
polski w pływaniu n»wznak — wyco­
fał "się z życila siportawego, nie odpo­
wiadają prawdzie.
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Krótki rys historyczny pięciu roze­
granych dotąd biegów kolarskich Ex- 
pressu przedstawia się, jak następuje. 
Rekord zwycięzcy w 1-ym biegu Ka- 
mińskiego (3 g. 39 inin.) trwał przez 3 
lata i dopiero w 1927 roku poprawi! go 
nieco zwycięzca Waliński (około 5 mi­

nut). Jeszcze lepszy czas uzyska! wte­
dy startujący poza konkursem Lange. 
Już w 1928 roku czasy te zostały znacz 
nie obniżone, gdyż zwycięski Kalinow­
ski przebył trasę w rekordowym czasie 
3 g. 15 m. 9 sek., majac za sobą o kilka- 
siąt zaledwie metrów Michalaka i Wisz

rlickiego zwycięzcę biegu Legji.
Pierwszy i ostatni bieg przyniósł tri­

umf Warszawy, po jednym razie zwy­
ciężyły: Lwów, Brześć i Łódź. Drugie 
miejsce raz jeden tylko obsadził łodzia­
nin Kłosowicz, czterokrotnie natomiast 
zajęli je warszawianie. Na 30 pierw-

szy ch miejsc, które poda jemy w tabel­
ce wyżej. 17-cie zajęła Warszawa. 
Łódź 6, Lwów 3, inne miasta po jed- 

j nym. Kamiński, zwycięsca w 1924 r. w 
j dwu latach następnych zajął piąte miej­
sce. Najbardziej dobitne zwycięstwo 

i odniósł Ignatowicz w 1925 r.
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Zzagadke dręczącą piłkarstwo lwowskie rozstrzygnie najbliższe spotkanie
Echo wydarzeń turniejowych Lechji 

I ginie w gwarze przygotowań, poprze 
; dzających zawody Czarni — Pogoń, 
i Spotkania odwiecznych rywali reklamo 
: wano wprawdzie stale jako punkt kul- 
minacyjny sezonu, w rzeczywistości 

' jednak było w tem wiele przesady, — 
gdyż Pogoń w latach powojennych do­
minowała bezapelacyjnie nad swym lo­
kalnym konkurentem i wynik był nie­
jako z góry przesądzony. W roku bie­
żącym sytuacja zmieniła się zasadni­
czo. Eksmistrz Polski przechodzi bar­
dzo ciężki kryzys, natomiast wysiłki 
Czarnych wydały wreszcie upragnione 
owoce i zajmują oni w piłkarstwie pol- 
skiem miejsce odpowiadające ich wiel­
kiej tradycji. Nic dziwnego, że w ta­
kich warunkach zawody niedzielne prze 
mienić się muszą w gigantyczny bój, 
tem bardziej. Iż naprężenie dosięgło 
rozmiarów z pamiętnych czasów przed 
1914 r.

Czarni ruszają do boju tym razem z 
bezwzględnie lepszemi szansami. Dyspo 
nują oni wyrównaną, ambitną drużyną, 
która miała już możność wykazać swą 
wartość w ciężkich walkach z Craco- 
vią, Polonją i Wisłą. Trójka obronna 
Krasicki. Chmielowski, Olejniczak zali­
cza się jako całość bodajże do jednych 
z najlepszych w Polsce. Pomoc Piłat 
II, Witkowski, Ozajst jest twardą i wy 
trzymałą, to też zarówno obrona Jak i

atak ma w niel solidno oparcie. 
Napad, grający początkowo chaotycz­
nie, zdołał się skonsolidować. Trójka 
Sawka — Nastula — Reyman jest nie- 
tylko zgraną, ale dysponuje błyskawi­
czną orientacją, ruchliwością. 1 ostrym 
strzałem. Najsłabiej stosunkowo przed­
stawiają się skrzydła — Ostrowski i 
Harasymowicz.

Znacznie gorzej ma się sprawa z Po­
gonią, już choćby z tego powodu, że do 
tychczas nie ustaliła ona swego składu. 
Ustawiczne eksperymenty doprowa­
dziły jedynie do tern większego roz­
gardiaszu i kierownictwo ostatecznie 
samo jest w kłopocie, któremu z graczy 
przyznać pierwszeństwo. Najgorzej ma

się sprawa z obroną, którą prześladu- ’ Deutschman. Gdyby Fichtel zająć mu-
siał miejsce obrońcy, pozycję środko­
wego obsadzić ma Prass, co pociągnę­
łoby za sobą znaczne przesunięcia w 
ataku, w którym wielu chętnie powita­
łoby Batscha i Garbienia. Najprawdo­
podobniej jednak napad wystąpi w skła 
dzie Szabakiewicz, Prass. Mauer. Ku- 
char, Słonecki, względnie Szabakie­
wicz, dr. Oarbień, Mauer, Kuchar, Slo- 
necki z Prassem w pomocy i Fichtlem 
w obronie.

Jak z powyższego widać, szanse prze 
clwniiów niedzielnych są już choćby o

TURNIEJ AUTOMOBILOWY W KRAKOWIE
Staraniem Krakowskiego Klubu Au­

tomobilowego odbyt się w oba’dni Zie­
lonych Świąt Turniej Automobilowy.

W pierwszym dniu odbył się raid pę­
tlicowy na przestrzeni 523.5 kim., w 
którym wzięło udział 12 wozów, z tych 
do mety doszło dziesięć. Przebycie tra­
sy w nader ciężkich warunkach tere­
nowych i atmosferycznych z zachowa­
niem przepisów określonych regulami­
nem raidu wymagało od kierowców so­
lidnego przygotowania i umiejętnego 
prowadzenia wozów.

Wyniki raidu byty następujące: 1) dr. 
Br. Frühling (KKA) na Studebaker. 2) 
Mojzisek na Tatra. 3) Vermirovsky na 
Tatra, 4) Jan Ripper na Licorne, 5) A. Dy 
gat na Tatra. 6) Marjan Lanz na Stu­
debaker, 7) Maria hr. Tarnowska na 
Fiat, 8) Kołaczkowski na Zbrojovka, 9) 
Przygodzki na Fiat, 10) Leder na De­
lage. . ,

W drugim dniu przy pięknej pogodzie
I licznym udziale publiczności odbył się
na boisku Wisły konkurs elegancji wo­
zów. Do konkursu stanęło 18 wozów z
pośród których wyróżniały się: Lancia

d-ra Macudzińskiego, Tatra Dygata. 
Daimler hr. Tarnowskiej i inne.

Trzecią wreszcie, najbardziej atrak­
cyjną częścią turnieju była Oymkhana, 
która wywoływała salwy wesołości 
wśród publiczności śledzącej z zainte­
resowaniem przejazd wozów wśród 
przemyślnie ustawionych przeszkód. 
Na czoło wybiła się tu hr. Tarnowska 
na „Fiacie“ która z wielką brawurą i 
pewnością potrafiła wyminąć wszyst­
kie najbardziej skombinowane prze­
szkody. zdobywając pierwsze miejsce 
przed Dygatem na Tatrze. Dalsze miej­
sca zajęli: 3) Przygodzki (Fiat), 4) An­
drzej hr. Tarnowski (Fiat), 5) Jan Rip- 
per (Licorne), 6) Mar Grzegorz (Fiat),

Międzynarodowe żawody ciężkoatle-
tyczne w Kartawioaich urządza w dn. 2 
czenwica Kałejowy K. S. Zawody od­
będą się w 7-<miu totie®omjach wag w 
zapasach i podmosizeniiu Ciężarów. - .

Warszawianka wystawiła drużynę Siak- ronitowicz. 
do Marszu Zadwórzańskiego i w kon­

ZAWODY W POZNANIU
Wiosenne święto sportowe dobliga 

korca. Nadchodząca niedziela będzie 
' dniem przedostatnim, w czwartek bo- 
I wiem 30 b. m. zakończona zostanie te- 

goroczna seria tężyzny fizycznej, orga- 
j nizowaną przez miejski komitet W. F.

i P. W.
| Niedzielny program przewiduje tylko 

zespołowe strzełanie z broni wojskowej, 
oraz strzelanie z tuku dlla pań. Po po 
Iwdnłu na boisku Sokoła start i 
meta kolarskiego wyścigu dookoła Poz 

; nania o nagr. rządowa mieisklego Korni 
. tetu. Na kortach AZS-u rozpocznie się 
już w sobotę wewnętrzny turniej o mi­
strzostwo klubu. Turniej rozpisany jest 
na dwa» dni, przyczem w singlach pa­
nów spotkają się w finale znowu War­
miński z Ttoczyńskim.

Wioślarze będą mieli otwarcie sezo­
nu.' Funkcje gospodarza bedzie pełni! w 
tym roku AZS. Na boisku Sokoła o 
godz. 12-ej rozpocznie się bieg naprze- 
laj o nagrodę wędrowną ..Kurjera Poz­
nańskiego“. Bieg odbędzie sie na tra­
sie ok. 4.000 m. i zgromadzi na starcie 
cały szereg wybitnych długodystansow­
ców. Wezmą w nim udział i Pet- 
kiewicz i Kusociński z Warszawianki, 
którym wysłano specjalne zaproszenie.

Pitka nożna zamknie obfity pi ogram 
dnia. Wiarta zaprosiła polską dru­
żynę z Gdańska — Gadanie, która zje- 
dzie w niedzielę w swoim naisilnleiszym 
składzie. Warta wystąpi znó, w' nie­
co zmienionym składzie, a mianowicie 
Krygier (łub RochowiczL Przybysz. Ni 
ziński, Kmiota, Radojewski. F'rzykucki, 
Szerfke I, Wojciechowski. Fli iger. śmi-

Piłkarska niedziela Łodzi przytiteMd 
bezwiątpieinia dalsze dTeszc yki emo­
cji. Jeszcze nigdy mistrzost v ęgir 
(w czasie ligowym) nie absui 
tafc umysłów naszych sportowe ■ jait 
w roku bieżącym. Zdaje się, ż' i 
S. G. nie dojdzie już w tym r i d< 
głosu. Dotąd zaledwie jedeo punk 
stracony ma Orkan, który djdm; 
sie w doskonałej formie. Na 6 ? er Or 
kan ma więc 11 pkt. Za tom - 
idą: 2) W. K. S. — 7 g. — ił ł*t . 3 
Ł. K. S I b — 7 g. — II pk- - WJ 
dzew — 8 g. — 10 pkt., 5) Ł T S 
6 g. — 7 pkt„ 6) Burza — 8 g. ~ ~ 
7) Hakoah — 8 g. — "6 pkt„ 6> ltrfwfci 
Ib. — 6 g. — 5 pkt„ 9) Union — 8. ₽ —■ 
3 pkt.. 10) P. T. C. — 7 g — 3 pk' ■ H) 
Sokół — 6 g. — 2 piki.

Kalendarzyk na sobotę I nicdtfwlę 
przedstawia się następująco: Soł» • a*  
Godz. 17, boisko przy ui. Wodnej: 
Widzew — Turyści I b. Fioletowi p> zy- 
puszczainie będą wzmocnieni kilkoma 
graczami drużyny ligowej. Niedzkia. 
Godiz. 11; boisko „Kruscbender“ w Rai 

; Manicach: PTC — ŁTSG. ZdecyctowtH 
nę zwycięstwo łodzian jest ocńlnief 
przepowiadane. Boisko W.K.S. - So­
kół (Zgierz). „Murowane“ zwycięstwo 
wojskowych. Boisko przy uł. Wodnej: 
Hakoah wygrywał, a w Pabianicach—< 
przeciwników równe. Dotąd w Łodzi 
Hakoah wygrywał, a w Pabianicach— 
Burza. Boisko ŁKS: Orkan — ŁKS 
I b. Najciekawszy mecz mistrzom t .

| klasy „A".
| Poza piłką nożną przychodzi w <ń' - 
; dzielę do głosu kolarstwo. Na tarze w 
I Helenowie nastąpi inauguracja sezonu.
Union sprowadza' na ten dzień znal o- 
mitych kolarzy niemieckich. Przybę­
dą: Jocł>ov (Kolonja) pogromca Pusch.i 
w Szczecinie, znakomity sprinter Ber­
lina — Fliogei. mistrz Śląska Hoffman 
z Wrocławia i Haller — mistrz Wro­
cławia. Kolarstwo polskie w waiice z 
czołową amatorską klasą Rzeszy 
prezentować będą kolarze łódź.:
Koszutski. Zawody zapowiadają sie - 
ko pierwszorzędna atrakcja dla spor i- 
wej Łodzi.

Zapowiedziany w swoim czasie na 
nadchodzącą niedzielę międzymiastowy 
mecz kolarski Łódź — Kraków — War­
szawa w Krakowie z powodu startu 
kolarzy zagranicznych w Łodzi został 
odwołany. Potażem odbędą się na szo­
sie warszawskiej, w Krzywiu pod Zgie­
rzem. jako Integralna część uroczysto­
ści jubileuszowych Łódzkiego Towa­
rzystwa Kolarskiego wyścigi szosoRe 
z następującym programem: Wyścig 
Propagandy Młodzieży — dystans 25 

! kim. Wyścig „Główny“ — dystans 
1 50 kim. Wyścig Turystyczny — dystans 
125 kim.

je jakiś widoczny pech. Mauer wykazał 
wprawdzie na zawodach z Cechie Kar­
lin bardzo znaczne postępy, jednak jak­
by na złość, odnowiła mu się stara kon­
tuzja, tak, że udział jego stoi wciąż 
pod znakiem zapytania. Jeszcze więk­
szą trudność sprawia dobór drugiego o- 
brońcy. Amrugowicz grać nie może z 
powodu osłabienia nóg, pozostaje więc 
tylko Fichtel albo Pasierbiewicz. Osta­
tecznie oczekiwać należy, że Pogoń 
zdecyduje się na blok obronny, który 
grał przeciw Cechie Karlin t. j. Albań- --------- . ... .
ski — Mauer — Pasierbiewicz. Pomoc tyle nierówne, że w obozie Czarnych 
w takim wypadku przedstawiałaby się panuje spokój i zimna krew, natomiast 
następująco: Hanke — Fichtel — i eksinistrza cechuje chwilowo chaos, 

który może odbić się też ujemnie na 
nastroju psychicznym drużyny.

Mimo to jednak mato jest ludzi, któ­
rzy ważyliby się na stawianie horosko­
pów. Spotkania Czarnych z Pogonią 
mają swój Specyficzny charakter, wo­
bec którego upadają wszelkie pewniki, 
przewidywania i sprawdziany. Decydu- 
jącem w danym wypadku będzie, zda­
je sie. nie tyle lepsza czy gorsza ob­
sada samych pozycyj, ile raczej dyspo­
zycja psychiczna i wytrzymałość ner­
wowa. Drużyna, której nie zbraknie 
woli zwycięstwa, ambicji i zapału aż 
do ostatniego gwizdka, rozstrzygnie 
najprawdopodobniej zawody na swoją 
korzyść.

i Warty po raz pierwszy dochodzą .do 
1 skutfku w Poznaniu zawody lekkoatlety­

czne drużyn z różnych okręgów. Wal­
ka niedzielna toczyć sie będzie o nagro­
dę wędrowna, ofiarowana przez znaną 
firmę poznańska „Camera“^

ГР-

nrmę poznansKa „camera
Poznańska Masa A, któflRak sensa­

cyjne wynikł odniosła w Zielone święta 
i z mistrzem Ligi Wisłą, kończy swa wio- 
; senną kolejkę rozgrywek o mistrzostwo. 
; Na gruncie miejscowym odbędą się 
trzy spotkania: Pogoń — Ostrowski K 
S„ Poznania — Legja 1 Warta I h — 
Sparta. Kluby wymienione na pier­
wszych miejscach są gos odarzami.

Leader klasy B Legia nie bedzie 
miał zbyt trudnego zadania z pokona­
niem Poznanji. Pogoń u siebie upora 
się zapewne z twardym i ambitnym 0. 
K. S-enn, w najgorszym razie powinna 
uzyskać remisowy wynik. Warta ma 
szanse zdobycia na Soarcie dwuch 

: pnnktóty. jak I Stella w Gnieźnie na ja­
rocińskie! Victorii.

Na Hippodromie wt sobotę 25. 5. 
i w poniedziałek 27.5. ostatnie diwa dni 
międzynarodowych konkursów hippicz­
nych. W sobotę rozegrane zostaną 3 
konkursy: 1) konkurs im. Związku Zie­
mian Wielkopolskich „pań I panów cy­
wilnych“ (2.000 zł.); 2) konkurs im Ban 
ków Poznańskich (3.000 zł.) jpotęgt 
skoku“, wreszcie „handicap“ o nagr. 
2.000 zł. W ostatnim dniu zawodów 
rozegrany zostanie konkurs im. prasy 
poznańskiej, .pocieszenia**  (4.000 zł.),
oraz wielki konikurs „zwycięzców“ im. 
Pana Prezydenta Rzeczypospolitej Frań 
cttskiej. Bedzie to cło« konkursów poz 
nańskich. rewia najlepszych jeźdźców i 
koni, godne zakończenie pierwszych w 

; stolicy Wielkopolski międzynarodowych 
1 zawodów konnych ' .............s.

Powyższy mecz poprzedzi o godz. 
karencji drużyn sportowych uzyskała I 15-el spotkanie lekkoatletyczne patiów 
Pierwsze miejsc«. i Gł»«via — Warta. Dzięki inicjatywie

ZAWODY O PUHAR TOW. EUGENICZNEGO
Doroczne zawody lekkoatletyczne 

dla byłych klubów kl. B i C o puhar 
Warsz. Tow. Eugeniczmego. zgromau 
dziły na starcie licznych zawodników 
6 klubów sitołecznycłi. Wyniki osią­
gnięte przedstawiają się następująco: 
100 mtr,: 1) Orzeł (Skra) — 12 s. 
przed Hanuszem (YMCA) 200 mtr.: 
Liebieski (Mak.) — 24.4 przed Hanu- 
szem; 400 mtr.: — 1) Ochrowicz
(YMCA) — 58,5 przed Walen­
tynowiczem. 800 metrów: 1) Żemło 
(Orzeł) — 2:14.8, przed Kowalskim. 
1’500 mtr.: 1) Birksner (Makabi) — 
4:30,6 przed Zemiem. Poza konkur­
sem Mędirzycki (Połonja) osiągnął tyl-

Wyścig kolarski o tytuł najlepszego 
żydowskiego kolarza w Polsce od­
będzie się dniu 30 b. m. na Tra­
sie Lwów — Jaworów — Lwów (100 
kilometrów). Pubar ofiarowany przez 
redakcję „Chwili“, przechodzi na wła­
sność trziyk.rotnego zwycięzcy w cią­
gu pięciu lat, wzgl. przypada klubowi, 
którego zawodnicy w tym czasie un­
ikają największą jlość zwyfiięstw. .

4:30,8. Sztafeta 4x100 metrów:
48.4 przed Makabi —

ko
1) Skra w . ____ ______ _
49 s. 5000 tntr.: 1) Żemło (Orzeł) — 
17:29,4 przed Kowalskim. 110 metrów 
płotki: 1) Hanusz (Orzeł) — 20,4 przeć 
Zarankicm. Wdał: 1) Błazełek II — 
(Skra) — 5.91 m. przed Zarankiem — 
588. Skok wwyż: 1) Mełich (Skra) — 
1625 przed Twardowskim — 162.5
Dysk: 1) Hanusz (Orzeł) — 32.74 m 
przed Orłem — 30.39. Oszczep: 1) Ha 
nusz (Orzeł) — 36,76 przed Żychow- 
sfcim (Skra) — 36.50. Po z>a konkur­
sem Loloajski (Warszawianka) rzuci 
42.69 mtr. Tyczka: 1) Rusek (Skra)— 
283 przed Arciszewskim — 253. Ku­
la: 1) Ałucłina (Skra) — 998 przed Ży- 
chowskim. Drużynowo zwyciężył; 
Skra — 36 pkt. przed Orłem — 31 p. 
Makabi 13 p. i YMCA — 7 p. 
AKS i Odrodzenie nie uzyskały ani je­
dnego punktu.

Na boisku Legji odbył się we środt
mecz treningowy pomiędzy Warsza­
wianką a Ruchem stołecznym. Zwycię­
żyła bezapelacyjnie .Warszawianki
8:1 (2:1).

к
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NA 240-tu KILOMETRACH SZOSY ŁÓDZ-POZNAŃ
Więcek i Kołodziejczyk tracę pewne zwycięstwo wskutek defektów

Międzymiastowy wyścig kolar ski Łódź — Poznań, z okazji ju­bileuszu Łódzkiego Towarzy­stwa Kolarskiego, sportowo stal na bardzo wysokim poziomie, a I organizację jego należy uważać za wzorową, z wyjątkiem kom­pletnego bałaganu, jaki panował na mecie w Poznaniu.
Jako jedyny przedstawiciel prasy, jechał z wyścigiem łódz­kim korespondent ..Przeglądu Sportowego“, którego relacje za­mieszczamy poniżej.
Na starcie o godz. 5-ej rano zgromadzili się wszyscy, w licz­bie 25, zgłoszeni zawodnicy. Rzecz zrozumiała, że ogólna u- waga skupiała sie na osobie na­szego mistrza szos, Feliksa Więc ka, który startował nadal dla Po lonji bydgoskiej. Co do osoby zwycięzcy —- niemal cala opinja była zgodna,jakkolwiek należa­ło się liczyć z niespodziankami w postaci defektów, wysypek i t. p. Jako groźnych wogóle dla naszego „canipionissima“ — wy­mieniano, w pierwszym rzędzie obiecującego Oleckiego z War­szawy, Sobolewskiego z Kalisza, Sierpińskiego z Łodzi, braci Ko­nopczyńskich z Warszawy.
Jednem słowem, wyścig zapo wiadał się jako walka wszyst- ikich przeciw jednemu. Tym jed­nym naturalnie był Więcek.
Do rogatki miasta, po osławio­nych brukach Łodzi. 25 rycerzy stalowych rumaków pomknęło razem, pod honorowem przewo­dnictwem Więcka. Na granicy miasta, pod mostem w drodze do Pabianic, na strzał ruszyli do wyścigu. Była punktualnie go­dzina 5 min. 37.
Zrazu jechali po „kocich Jhach“zwartą masą, w miarę jed nak zbliżania sie do Pabianic, u- tworzył się sznur długości pół kilometra. Początek tego sznu- L ra tworzą: Więcek, Sobolewski i ^bracia Konopczyńscy. Nie ma - inak znaczenia w tej chwili. v4O t LuólC. TT ~ r- • ■ -■

Mija pierwsza godzina jazdy, w której chłopcy przebyli 31 , kim., wynik w tak fatalnych wa runkach terenowych — znakomi ty. Jadą gęsiego. A. na samym ■nr -edzie — jedzie Więcek... Na . ‘ku siedzą mu Kołodziejczyk iion), Konopczyński Wł., Nesz • ,i , Sobolewski i Kono^^ńskj K., 200 mtr. wtyle — Kostrzew- sk (TZS). Lange (Poznań), Po- ' seł (Pabianice), Kwiatkowski (ŁKS) i Sierpiński z Oleckim. Reszta — oddalona o blisko kim.
Z Łaska droga prowadzi przez Zduńską Wolę do Sieradza. Ob­raz walki z przestrzenią i ęza_ sem mało się zmienia, chyba na krótko, kiedy ! Więckowi. Koło­dziejczykowi i Konopczyńskiemu Wł. udaje się nieco zarwać tętn­ią i uciec na ból kim. Jadą tak w trójkę, prowadząc sie wza­jemnie.
Między Zduńską Wolą a Sie­radzem, w połowic drogi Wię­cek i Kołodziejczyk w ostatniej chwili ratują się przed ewentual- i nym przykrym wypadkiem, a I któremu ulega Konopczyński. Wpada on mianowicie w zasta­wione miejsce przebudowy szo- y i 100 mtr. musi jechać dla u- trzymania równowagi na nasy- :ie 7 ostrych żużli. Ten moment > stali Więcek i Kołodziej k i pomknęli naprzód.

Po 30 kim. Konopczyński do­chodzi dopiero swoich kolegów. W tej chwili mija druga godzina współzawodnictwa. Czołowa grupa zrobiła w tym czasie 62 kim., czyli, że powtórzyła wynik pierwszej godziny.W międzyczasie dowiadujemy

się, że 3 zawodników wycofało się już z biegu, z powodu defek tów i wysypek. Czoło biegu zwolniło nieco tempo przez co pozwoliło dogonić się Neszpero wi i Sielskiemu. We wsi Kamień na, 3 kim. za Błaszkami piątka wyżej wymienionych ma prze-

wagę 4 minut czyli coś około 2 kim. nad grupą: Sierpiński, 0- lecki, Konopczyński K., Ko­strzewski, Koprowski i Poseł.W Opatówku, czołową grupę, prowadzoną przez Więcka do­chodzą: Sierpiński. Olecki, Ko­nopczyński K. i Kostrzewski.

Zbliżamy się do Kalisza. Sobo­lewski staje się teraz na krótko bohaterem i kto wie, gdyby nie późniejszy wypadek, jaki finał przyjąłby cały ten wyścig.Ambicja Sobolewskiego było poprowadzić wyścig przez ro­dzinne miasto Kalisz, które, przy

1) Na finiszu wyścigu Łódź — Poznań. Neszper (Ł. K. S.) zbliża się do mety. Tuż za nim grupa jego pięciu najgroźniejszych rywali 2) Feliks------------ ------ - --------- --------- -------_____ ... ----- ----- ---------- ,. „ .....1 zwarta grupa jego pięciu najgroźniejszych rywali i, 
Więcek, ścigany niepowodzeniami, zajął zaledwie szóste miejsce w biegu Łódź — Poznań. 3) Olecki, Neszper i Sobolewstkl zwycięzcy biegu.

CO MÓWIĄ O BIEGU ZWYCIĘZCY
Henryk Neszper (Ł.K.S.). Roz­

łożyłem swoje siły na całe 240 kim. 
Nie mogłem zaraz na początku for­
sować — byłbym bowiem spuchł. 
Nie wierzyłem wogóle w swój e- 
wentualny sukces, albowiem osta­
tnio ze zdrowiem jakoś nie tęgo. 

IW wojsku nabawiłem się choroby 
żołądka i dwukrotnie byłem już 
kandydatem „na tamten świat“. 
Rzecz zrozumiała, z wyniku jestem 
zadowolony. Żadnych „niespodzia-

W biegu drużynowym Legji na 100 
kim, debiutował w bairwach W. T C. 
miody zawodnik Wasilewski, który za­
prezentował się bardzo diobrzo, osiąga­
jąc najlepszy z całej «rójki W. T. C., 
czas 3:10:52.

Drugi był Morawski 3:11:31, a trze­
ci Kaiii -owski 3:15120,-któremu .■pękły 
wntfaKF.!'-.- -wie^rtny ■ • x.

Koszutski—znajduje się w słabej for­
mie. Jego przegrania do Zyberta w sito- 
sunikowo miernym czasie wskazuje na 
to wyraźnie.

Oksiutycz — pracuje ma torzie dyna- 
sowskbm od wczesnej wiosny i .znajduję 
się obecnie w doskonałej kondycji. Ok- 
siutycz jeździ głównie za motorem. 
Czasy, jakie sympatyczny stayer osią­
ga na treningach, wróżą mu niejeden 
sukces w sezonie.

Turowski — mistrz Polsiki roku ubie­
głego, pokazuje się na torze r. b. rza­
dziej niż w roku ubjeglym. Mimo ta 
Turowski osiągnął już dość wysoką 
formę.

Majewski nie Tozpooząt jeszcze tre­
ningów w roku bieżącym.

Najlepsi kolarze torowi W.T.C. mło­
dego pokolenia zdają obeonie maturyf 
lub egzaminy i dlatego zjawiają się, 
Tzadko na torze. Grupa tych zawodni-, 
ków rozpocznie intensywny trening do­
piero W połowie czerwca.

Roman Garley — popularny przed, 
dwoma ilaty sprinter, ostatnio długody­
stansowiec torowy i jeździec za .moitio- 
T0m zjachorował ciężko ma grypę żołąd­
ka. W rdku bieżącym Garley nie bę­
dzie startował.

Doley — zdolny fcołarz młodego po­
kolenia zdaje obecnie maturę, wskutek 
czego przerwał zupełnie treningi. Wzno 
wi je dopiero z końcem czerwca

Podgórski — doskonały k.rótkody- 
stansowiec nie trenuje w r. b. zu,pełnię 
na torze. ponieważ zajęcia zawodowe 
absorbują mu całkowicie wolny czas 
Podlgórslki jest kierowcą - pilotem w 
przedstawicielstwie jednej z fabryk sa­
mochodowych.

Reul — zdolny sprinter łódzki wyje­
chał do Wrocławia na studia. Reul po­
święca sporo czasu na treningi rowe­
rowe.

Pusz, Zybert i Kalkbruner stanowią 
obecnie czołową grupę krótkodystan- 
sowców Łodzi W chwili obeonei Zy­
bert znajduje się w b dobrej formie.

nek“ w postaci defektów, nawalań 
i wysypek nie miałem. Rano nogi 
mi trochę zmarzły. Muszę podkre­
ślić nadzwyczajną kołeżeńskość 
wszystkich uczestników. Dzieliliś­
my się w drodze wszystkiem, co 
kto miał z zapasów.-

Olecki Wiktor (Legja—Warsza­
wa). Długotrwała zima przeszko­
dziła nam w treningu. Jak na 
pierwszy poważniejszy wyścig tę. 
goroczny, osiągnięty czas jest bar­
dzo dobry. Z wyniku jestem zado­
wolony.

Sobolewski Ludwik (Kaliskie 
Tow. Cykl.). Blisko 30 kim. pro­
wadziłem, odsądziwszy przeciwni­
ków prawie że na kilometr. Bezli­
tosny pech nie pozwolił mi na o- 
siągnięcie lepszego miejsca. Drogę 
w. promieniu Kalisza "znain na wy­
lot, to też „sypałem“ z szybkością

przeszło 30 kim. na godz. Na me­
cie był bałagan i tylko szczęściu 
przypisać należy, że obeszło się 
bez wypadku. Bardzo dobrze je­
chał łodzianin Kołodziejczyk. '

Kołodziejczyk Wacław (Union). 
— To ci pech. Miałem bieg wygra­
ny, w najgorszym razie drugie 
miejsce. Siódme poty wystąpiły mi 
na czoło i omal ze złości nie roz­
beczałem się, gdy pękały mi gumy. 
Po raz pierwszy stawałem do dłuż 
szego biegu, a w klubie zastana­
wiali się mocno, czy można mnie 
w poniedziałek posłać na start.

Więcek Feliks (Polonia — Byd­
goszcz). — Cóż ja będę mówił. 
Gdyby były wykluczone niespo­
dzianki, jakie sprawia nam nasz 
stalowy rumak — wówczas moż- 
nabjr było typować zwycięzców. 
Zdaje się, że moje zwycięstwo nie

ulęgało w poniedziałek wątpliwo­
ści. Do zobaczenia na niedzielnym 
biegu „Expressu Porannego“.

Sierpiński Longin (Ł.T.K.). — Je­
stem chory i zupełnie bez trenin­
gu. Nic nie mogę powiedzieć, z wy­
jątkiem tego, że zwracam uwagę 
na wschodzącą gwiazdę szosowe­
go kolarstwa Polski — Kazimierza 
Konopczyńskiego, którego cały 
czas obserwowałem.

M. Lip.

warmiński i JEÛO rywal klubowy.
Warmiński i Tloczyński, P° emocjonującym spotlkaniu.

znać trzeba, nadzwyczajnie opie­kowało się swoim pupilkiem. Przed zastawione gęstym szpa­lerem widzów chodniki, mknie Sobolewski w morderczem tem­pie naprzód. Znając wszystkie zakamarki. Sobolewski powoli odsuwa się od swoich kolegów i na ulicy Dobrzenieckiej jest przed nimi o pól kilometra- Uciekł...
Przestrzeń między nim a po­zostałymi coraz to większa. Wkroczyliśmy w województwo poznańskie. Tu ustalamy, że w Gołuchowie. Sobolewski ma 700 mtr. handicapu i prowadzi 26 kim. aż do Pleszewa.
W Pleszewie wypadek pozba­wia kaliszanina dalszego prowa­dzenia. Pękają mu trzy szpry­chy, na wyrwanie ich traci do 2 min., w którym to czasie przeciwnicy nie tylko że go mi­nęli, ale jeszcze odsunęli sie da­leko naprzód. Teraz Więcek i Kołodziejczyk przejmują inicjaty wę „w swe nogi“. Powoli odsu­wają się oni od swych prześla­dowców i przez 30 kim. mają nad nimi przewagę, nieraz do­chodzącą do 2 kim. Jadą dosko­nale. Obsadzenie przez nich pierwszych dwóch miejsc, zdaje się być pewne.
Mijamy Jarocin i Nowe Mia­sto. W tej fazie obraz całego wy­ścigu przedstawia się następują­co: I grupa — Więcek — Koło­dziejczyk. II grupa — Olecki. Ko nopczyński, III grupa — Nesz­per, Sobolewski i pięciu innych, nieco w tyle.
Teraz mijamy wszystkich i pet nym gazem mkniemy do Pozna­nia na metę, niosąc wiadomość o „murowanem“ zwycięstwie Więcka. Można sobie wyobrazić nasze zdziwienie, gdy zdaleka widzimy zwarta grupę sześciu zawodników, walczących z ca­lem samozaparciem się o pierw­szeństwo.
Taśmę mija pierwszy najzupel niej niespodziewanie Henryk Neszper (Ł. K.- S). a w ułamek sekundy później Olecki, dalej So­bolewski. Kołodziejczyk, Konop­czyński Wł. i dopiero 6) Więcek. Na dalszych miejscach usadowi­li się: 7) Sierpiński. 8) Konop­czyński K.. 9) Koprowski, 10) Stoiński. Ogółem ukończyło bieg . 18-tu.
Przechodząc do charaktery­styki poszczególnych zawodni­ków. zaznaczmy na wstępie, że gdyby nie wypadek Więcka i Ko lodziejczyka na 30 i 2 kim. przed metą, nie byłoby zawodnika, któ ryby mógł im odebrać pierw­szeństwo. Stanowili oni klasę dla siebie. Objawieniem bvł Wa­cław Kołodziejczyk, który po raz pierwszy startował w dłuż­szym biegu. Chwilami, gdy zwy ciężcy „Tour de Pologne“ wy­stępowały krople potu na czoło, Kołodziejczyk byt najzupełniej świeży. Jest to talent „pierwszej wody“.
Wysoką klasę jazdy i umiejęt­ność rozłożenia swych sil zade­monstrowali: zwycięzca Nesz­per i Olecki oraz K. Konopczyń­ski. Sobolewskiego też musimy zaliczyć do naszej elity. Sierpiń­ski nie jest w formie, zdradza kompletny brak treningu. Z po­zostałych wymienić należy naj­młodszego uczestnika wyścigu K. Konopczyńskiego. A teraz po­słuchajmy, co mówią czołowi za-

Mistrzostwo kolarskie Krakowa. Po 
raz czwarty urządziła Sekcja Kolar­
ska RKS Legja zawody o tytuł mi­
strza Krakowa. Mimo niepewnej po­
gody na starcie stanęło 16 zawodni­
ków, Z Warszawy startowało 2 kola­
rzy Legji, zaś z prowincji Matlak i 
Bytomski z Fabloku. Interesujący bieg 
straci! na wartości ponieważ faworyci 
lokalni jak znakomity Żak z Legji Du­
da z Garbarni i Leibler z Makabi, od­
padli na dalsze miejsca z powodu de­
fektu gum.

Do półmetka pierwszy przybył By­
tomski w czasie 1:38. o minutę za nim 
grupa z kolarzy którzy cały czas je­
chali razem. Laptaś, Piotrowicz, Mal­
czewski z Warszawy i Matlak. Matiak 
dobry w terenie płaskim, w terenie 
górskim, jak w biegu powyższym, z po­
wodu swej dużej wagi, traci na szybko, 
ści. Po defekcie Bytomskiego, pozosta­
ła grupa: Laptaś, Stal z Warszawy i 
Piotrowicz Józef, którzy wyścig ten ro­
zegrali na ostatnich 50 m. w b. ostrym 
finiszu.

Zwyciężył o pół kola lepszy sprin­
ter Laptaś z Wawelu, zdob.ywaiąc tytuł 
mistrza m Krakowa i piękną szarfę 
ufundowaną przez Prezydjum miasta. 
Drugi Stal z Warszawy i trzeci o dłoń 
Piotrowicz z Wawelu, 4-ty Malczew­
ski, 5-ty Kwinta, dalej Piotrowicz Boi. 
Żak (Legja), Kolek i Leibler Makabi. 
Bieg ukończyło 13.

Czas zwycięzcy 3;29,10 jest bardzo 
dobry, biorąc pod uwagę rozmokłą po 
ostatnich deszczach szosę. _ W mię­
dzyczasie odbył się propagandowy 
bieg dla mestowarzyszonych na 15 kim

Otwarcie sezonu na torze Cracovii, 
niedzielę 26 b. m. zawodami 

kolarskiemi i motocyklowemi przy u- 
e'pszych zawodników kra- 

skl,ch 1 Prowincjonalnych. Pozatem 
Zarząd wyścigi międzymia­

stowe w dniu 2 czerwca, 16 czerwca 
"iScig godzinny o puhar Dr. Hladija, 
-y czerwca wyścig 50 kim. torowy o 
D tul mistrza Krakowa, i 30 czerwca 
wielkie międzynarodowe zawody. 

. Barzycki — z Krakowa, zapowiada-1 
Jacy się wielki talent sprinterski. po­
psuł sobie bardzo styl jazdy. Jak do- | .---- ------------- -
tychczas Barzycki nie spełnił pokłada-i wpdntcy wyścigu: 
nych w nim nadzień I Max Lipschitz.

n nn 4 , t POCZĄTKUJĄCY PLOTKARZE
Bieg 110 mtr. przez plotki na zawodach kl. B 1 C w. Warszawie, świadczący o prymitywnym stylu mwodników

p „ . PIŁKARZE GŁUCHONIEMI PARYŻA i WARSZAWY
* o spotkamu niedziclncniną boisku Skry, ząkończoncm zwycięstwem Francuzów w stosunku 4:.ł .
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BIULETYN TYGODNIOWY Z CAŁEGO KRAJU
Toruń. 5-ty doroczny bieg Słowa Po | 

morskiego zakończył się po raz trzeci i 
zwycięstwem Marjana Sarnackiego 
(Warszawianka), który dywtons 4.5(10 
rtxr. przebył w 14:15.4 sek. Bnugi był 
NowakóWiki (Inowrocław) ■— 14:21: 
3) Swwa (Krotoszyn'). 4) Kajtka (To-' 
rań). 5) Wiśmewiski (Chełmża). 6) Don-1 
dolewski (Gmdzwdz) Sarnacki oprócz 
złotego sygnetu otrzymał na wfaęinoić 
pubar .redakefii Nagrodę dła n.aijsiar- 
szago wkkicni aawroinilka otrzymał Ra 
ty na z Nowejwsi. Startowało 60-cńt za 
Wódtników.

Gryf — T.K.S. 29 2:1. Niespodziewa­
ne zwycięstwo wojskowych dzięki 
śwtótawj grze bramkarza Pachnidkiewo. 
Gryf jest drożyną zigrartą. ofiarną i .nu- 
chHwq. TX.S. ma tylko rotnotie me­
czową i rozporządza .paroma solistami 
(Cieszyński. Wierzchowski Ii). Zawio­
dła w T.K S-le tprmoc, a atak grzeszył 
impotencją strzałową. Działdowski K-S. 
— Rogoń (Chełmża) 5:2. Mistrzostwo 
kl. C.

Kurs wychowania fizycznego w To­
ronta rozpoczął s-ię 12 maki, przy ddzia 
łe 30 Hczesr.nłków z całego Pomorza. 
Knrs obejmuje ćałokształt wszystkich 
sportów, a wiec: łekką atletykę, pły­
wanie. gry ruchowe, szermierkę i róż­
ne wjadontości ■teołreiyczjte. Funkctje ittu 
strułętorów pełnią: kpt. Józefowicz, 
por ’Pauśmicki. pór LanrrenttoWski. por. 
Fctatwtłki. dr. Rogowska i tat. sierż. Ko- 
lodziejski

Bydgoszcz. A.Z.S. Warszawa — Po­
lonia 3:0 j 6:3. Gra w Dierwszym dniu 
tównórzędna. wygrana róstala przez 
drużynę stołeczna dzięki lepszej dyspo­
zycji strzałowej. W drogim dniu droży 
tia warszawska pokazała bardzo ład-na 
i efektowną gre kombinacyjna i dzięki 
doskońałei dyspozycji strzałowej prowa 
dzila już 5:0. Gospodarze dopiero W 
drugjfei połotafe wałczaC bardzo ambit­
nie uzyskali w krótkim czasie 3 bramki, 
by pod kęniec meczu oddać znów ini­
cjatywę AZS.

Bramki w pierwszym * dniu strzelili 
Kempa (2) i Zbysżewkt. a w drugim 
meczu Keszycki 3. Chultkiewicz 2 i Kem­
pa. Wyróżnili sie z warszawian —śród 
komy pomocnik Majewski, skrzydłowy 
Paczkowski i bardzo przytomna poa 
bramką przeciwnika środkowa trójka, a 
z Polonji bydgoskiej obrona, lewy po­
mocnik i skrzydłowy. Publiczności o- 
koło 1800 osób.

Otwarcie sezonu kolarskiego w okrę­
gu bydgoskim urządziła Polowa z u-
dZiałem najwybitniejszych sił. Miśtrżo- i 
s rwo i puhair przechodni w biegu 100 
kłm. zdobył Fel. Wiecek w czasie 3 
godz. 18'26'“, 2) Orczyk Inowrocław, 3) 
Waókowslki — Grudziądz W biegu 25 
tam. 1) Wojciechowski — Gniezno, 
Sztafeta 14x1 kłm. — I Polonia, Byd­
goszcz.

Uroczyste otwarcie sezonu wioślar­
skiego, połączone z poświęceniem 6 
trówycih łodzi odbyło ore tia praystani 
Gryfu. Deł-ftada łodzi na Brdzie trwała 
bbsko godzinę.

Gracze Kl. Sp. Zach, którego dru­
żyna piłki nożnej spadła w ub. roku do 
klasA’ B, »tworzyli tatasnv klub pod naz 
wą Legja i przystąpili do Toruńskiej Li 
gi Klubów nieżwlązkowych. rozgrywa­
jąc z klubami, zrteszońemi w tej lidze 
zawody o mistrzostwo. Prócz Legji do 
zrzeszenia tego natęża nasi, klubw. A- 
małorzy, Czarni. Draż. Błękitna. Asto- 
ria, Unja, P. K. S. Podgórze. Straż I 
Orzeł. Liga ta Bie odgrywa dotychczas 
większej rółi na terenie Torunia.

W pfłkarstwie sezon w całej pełni. I 
Mistrz mtastia Polonia dochodzi do for- 
rny, czego dowodem ostatnie wyWfct 
tak 4:2 z Kaszubią z Wejherowa 6;? z 
Lotnikami. 7:1 z rezerwową reprezen­
tacją mraśta. 10:) z Ohmpją z Grudzią­
dza.

A storta. naiłlefpszy pó Polonii klub 
pRkareki oWthodzi w bież, roku Mecie 
istnjenta i urządza łupniej .piłkarski. 
Datkłiwie daje się odozńwać brak 
boisk, szczególnie przy wprost żywio­
łowym rozroście sportu.

Ostrów Wfkp. W Zielone Święta go­
ściła Ostrwią rezerwy Turystów z Ło­
dzi. W pierwszym dniu uległa itn 2:4. 
w drogim zaś odniosła Zwycięstwo 4:1

GcśCie sweni nic.sporrowem zwchowta- 
aitm się ha b-ofsfktn, 'pozwstawiii po so­
bie niemiłe Wspomnienie.

Meci towarzyski Marta I-b—O.K.S, 
skończył sie wynikiem nidrhaskhzyg- 
niętym 3:3. Obie drużyny tatystąiptly w 
osłaftfcttydi składach.

Lfeszno Wlkp. Polonia I — Sokół 1 
6:3. Polonia w nefnym składzie,, Sokół 
z rezerwami. Sędzia wybrany z oublicz 
nóśći, slaby. Polonia 11 — Sokół II 
5:0.

Sokół I — Polonia I 5:0. Sokół w peł 
ny.in składzie. Polonia bez Szwarca. Po 
loiria II — Sokół II 5:2.- Z ubolewatiiem 
stwierdzić trzeba, że chociaż zawody 
zgłoszono do OKS. który ani w pier­
wsze, ani drogie święito stjdżięgo nie wy 
sial. '

Włocławek. Strzelec — Kraft 6:1. 
Strzelec grał w ósemkę. Gra na bar- 

■ dzo niskim Poziomie nie zadowolili ta 
i dość licznie zebranej publicanośel. Sę­
dziował p. Lewandowski. Gwiazda — 
Tur 2 ; 2. Twr posiada doskonały thar 
terjał. Gwlażda przeważała dopiero po 
przerwie, ale nie mogła wykorry^tać 
wielu dogodnych sytuacyj. Sędziował 
p. Szymański.

Płock. ReipretzeOtacla Płocka — Ma- 
kabi (Włocławek! 1:1. Gra była b. «- 
■tnidntotia 'wMnrtęk. fatalnych warunków 
airrrtosfer\xzpj’ch Prowadzenie dla miej

\

scowych uzyskuje Wąsiak. Wyrównu­
jącą bramkę strzeli! w ostatoiai minu­
cie Zygfryd Najlepszym graczem na 
boisku był Łysakowski (Płock). Sędzią 
P. Szatain b. słaby. Makabi (Włocła­
wek) — Repr. Płocka 1:0. Rewanżowe 
zawody trwały zaledwie 40tmtmt i wy­
kazały źntaeziłą przewagę gości nad o- 
słabioiią drużyną gospodarzy. Zwy­
cięska bratnka padta z samobójczego 
Strzału obrońcy. Sędziował dobrze p. 
Ruszcaktawicz.

W rawodach ipjilg-pońgowyeh Maka- 
fii (Płock) rozgromiła Makabi (Włocła­
wek) w stosulik-u 6:1 Zwycięskie punk-1 
ty dla zespołu płockiego ,»dobyli: As- 
sa-nte, Gabiński, Literinao, Prusaik. 
Strzyg i Eleuberg. Honorowy pwifct 
dla gości zdobył Rogen. W mistrzo­
stwach ping-pongowych Makabi pierw 
Sże miatace zajął GąbińSiki pfzud Ełen- 
bergem i LMebmancm. Mistrzem W. B 
zosrat bezkonku rencyjfry Prusak 
, Zitarż, Hakoa'h (Łódź) - Sokół 2:1 
(0:0) Zawody ó mistrzostwo kł. A. W' 
pierwszej połowie przewaga Hąkoahtt 
który nie może zdobyć ptMrkto dzięki 
pięknej grze bramkarz«, agierzani. Po 
przerwie gra równorzędna Bramki dła 
HakoahU zdclbyłi Jakubowicz i .»edna 
samdbóicza. a dta Sokota Mamtóski. 
Na wyróżnienie zawtaguje bramkarz 
Sokiolta Peiłkan. Sędziował p. Wardęsz- 
kieWkz dobrze Przedimeoz rezerw o

Rzeszów. Resóyia1 — Janina (Zło- ’ 
czów) 4:1 (2:1). Zawody o mistrzo­
stwo kl. A. Przez pierwsze pół godzi-| 
ny Jadina ma przewaga poczem Re- 
sovia> zabiera się energicznie do pracy 
i przez Maca zyskuje prowadzenie, po 
minucie jednak Janina wyrównuje. Po I

' mistrzostwo k). B przyniósł «wycię-j 
stwo Haikoatowi w stosunku 3:0.

Odę — Pogoń (Łódź) 3:3 Zawody o 
mistrzostwo kl. B. Brak nużymy prey- 
czynił się do wyniku iiierazstrzygnię- 
tego dla Orląt, gdyż na kilka minut 
przed końcem zgiemzante prowadzili 
jeszcze 3:1. Sędziował p. Jastrzębski 
poprawnie

Żyrardów. Rozegrany tu został tra- 
diyeylny mecz między Półomią komb. 
(Warsz. a Żyrardowianka. zakończo-. 
fiiy zwycięstwem drużyny warszaw­
skiej w stosunku 6:2 (4:0). Potouia przy 
jeclwła z 5 graczami tigowerni i grała 
bardzo ładnie Przegrana Żyrardowian­
ka pomiosta wskutek braku choć jedne­
go Strzelca w altalku. Obie bramki dła 
miejscowych zdobył Krzyżanowski, 
bramkami dla PdłOrwi podzieliła się trój 
ka środkowa ałakir. Wyróżnłt sie w 
Pblonii brawilkairz, Keller, w Żyrrardo- 

i Wiamce — Zawadzki i Joliński I.
Inne mecze: Lech YMCA 6:0. Si­

ła — Mtot 3:0.
Będzin. FiafcoPh — Cnacovta (Kra­

ków) 3fi2. Graoovia Pb z trzema gra­
czami ligowej drużyny wykazała zu­
pełny brak strzału. W 10 minucie l-a- 
racz uzyskuje pierwszą bramkę z wi- 

! ny bramkarza Hakoałiu. Hakoałi przei- ’ 
muje inicftHtywę i w 15 m. z centry’ 
.Ifcikłcwicza wyrównuje. W 42 min. 
Kiimpiński mila 3 przeciwnfców i nzy-

' Zapowiedziane wyścigi kolarskie R. 
: K. S. zawiodły z powodu zlej pogody, 
i W poniedziałek odbyły się wyścigi z 
I udziałem młodych jeźdźców R. K. S.. 
j Broni i Tura. Wyniki mienie. Wybija 
• się powoli Bron. Zawody te stanowią 
I właściwie preludium do wielkiego se- 
1 zonu R. K. S-u.

Lublin Reprezentacja Kłubów Żytfo- 
i wskich — Unja 3:2 (2:0) Uriita z 6 re- 
I rewowymi. W pierwszej połowie pnze- 

waga Reprezentacji, po pnwrwie cał­
kowita Unji. Sędziował p. Zrlbergieid.

Reprezentacja Klubów Żydowskich— 
I Unia 0:7 (4:0). Unia z 4 rezerwowymi 

Przez cały czas zawodów przewaga 
Unii. Sędziował p. Grabowski. Przad- 
■necz 1CS. Ptaige-Leśkieiwicz — R.K.S.

i 9:1. PuMiczirości wiało.
Siedlce. 9 p. a. c. — Samson (War­

szawa) 10:1. Wojskowi z 1 rezerwo­
wym. W pierwszej połowie zwycięzcy 

1 grają z wiatrem, mając lekką przewa-

skuje prowadzenie W drugiej połowie! 
Hakoałi energicznie atakuiac. uzyskuje 
w 2 7min. z Jankiewicza wyrówinanńe. 
a w 35 mi micie po błyskawicznym aita- 
ku przez Siwka I. zwycięską bramkę 
W Hakoaliu bardzo słabo grał bram­
karz i Siwek I W Cratoovil wyróżniła 
się- cała lewa strona, natomiast słaby 
był bramfcarz. Sędziował p. Kazibudzki 
dobrze.

Mecz o mistrzostwo rezerw został 
przerwany w 25 min. drugiej połowy z 
powodu- niesiportowego zaiwania się 
gości. Sędzia p Kwiatkowski. Inne za­
wody z tpowodu niepogody zostały od­
wołane. '

Radom. Czairał — Bankochba 2:0. 
Mecz o mistrz, ki. A. Gra na niskim po­
ziomie, zupełnie nieciekawa. Wynik 
niesłuszny, bowiem Batkochba była 
drużyną zupełnie równorzędną. Sędzia 
p. Bukowski niezbita dobry.

R:K.S. — Proch (Zagożdżon) 4<2.
Mecz o mistrz. W. A. Gna ostra, przy - ------- —
wybitnej przewadae miejscowych. Ody że. po przerwie gra więcej równa. A- 
by R.K.S. zastosował grę przyziemną, tak gości w drugi« połowi« uie imual 
wynik byłby o wide wyższy. Akcje wykorzystać kilku bardzo <togou:.vvh 
górneę bowiem zupełnie łatwo Tikwido- sytuacyj podbramkowych. Goście tedi- 
wałi pokaźni obrońcy gości. Przed- nioznie dobrzy, brak tvlfco im zgrania 
mecz drugich drużyn o mistrz. W. B i strzału na bramkę. W drużynie w«j- 
przyniósł zasłużone zwycięstwo ambit- skowej wyróżniali sie: Orth. Kubera 
nej rezerwie R.K.S. w stosunku 9:1. i Polak. Sędziował kpt. Voise słabo. 
Sędzia p. Zdunek.

CO SŁYCHAĆ W MAŁOPOLSCE
i

I pewnym czasie zyskuje Szymański dru 
giego goala dła Resovii (z rzutu kar- 

i nego). Po przerwie przewaga Resovii 
1 zadokumentowana dwiema bramkami, 
zdobyłem przez Hirscha i Małodo-

1 brego.
Janina silniejsza fizycznie od Resovii 

j i doskonale zgrana, brak jej jednak tech 
1 niki i umiejętności wykorzystania błę­
dów taktycznych przeciwnika. Najlepsi 

' na boisku: z Janiny—prawy obrońca, 
: lewe skrzydło I leWy łącznik, a Re- 
I sovii — Szymański w bramce. Malo- 
dobryi, Hirsch. Ztamaniec i Pęcak. Re- 
sovia II — 32 p. a. p. 7:2. i

Przemyśl. Polonia — A.Z.S, Lwów 
3:0. Gra z powodu błotnistego i śliskie ' 
go terenu, stała na dość niskim pozio­
mie. w dodatku Polonia wystąpiła z zu- i 
pełnie nową i zbyt słaba obroną. AZS 

j miał lekką przewagę nad gospodarzami: 
I bawW się jednak piłka i strzelał niecel­

nie. Pierwsza bramkę strzela sobie A. 
Z. S. Później zdobywa Polonia dalsze 
dwie przez Siudę i Tyszarskiego. Sę­
dziował p. Przybylski ze Lwowa.

Czu-wai — Hagibor 1 5:2. Do przerwy 
przewaga harcerzy, w drugiej — £ra 
otwarta. Sędzia ,p. Tumfdaiski.

Inne gry o mistrz. W. C: K. S. 28 — 
Elektrownia 2:1. Świt II — Czuwaj II 
4:3. Jutrzenka — Labor 3:0 walkover z 
powodu nieoznaczenia boiska. Zawody 
towarzyskie dały zwyeięstw-p Jtrtrzeti- 
ce 4:1.

W dniach 19 i 20 maja b. r. odbyły 
się tu harcerskie zawody lekkoatletycz­
ne. organizowane przez HKS Cttiwai. ja 
ko eliminacyjne do zawodów związko­
wych na zloćife harcerstwa W Poznaniu 
(12—24 lipca b. r.): trdzia! brali zaw’Od- 
ńicy z calei Chorągwi lwowskiej, a więc 
Lwowa, Stryja. Drohobycza. Zagórza.

I Gródka Jagiellońskiego. Przeworska i 
Przemyśla. Wyniki: 100 rti. Szufel (P.) 
12.2 sek.: 400 m. — Ariamcio (P.) 57.6 
seta: 1500 m. — Adamcio (P;) 4.46 min.: 
sztafeta 4x100 m. — Cżnwai 49.7 sek.; 
wwż — Kryśków' (P.) 1.52 mtr.; wdai
— Szufel (P.) 5.75 tatr.: skok o tyczce
— Żurowski (Zagórz) 2.76 mtr.: kula — 
Rut (Przeworski 10.59 mtr;: dysk — 
Kryśków, (P.) 31.40 mtr.; oszczep — 
Kryśków (P.) 50.72 mtr. Drużynowo 
zwycięża Czuwaj przemyski ilością re­
kordowa 43 pkt. przed Przew-orskiem 8 
pkt„ oraz Lwowem i Zagórzem po 5

pkł. W trójboju dla młodzików.’, złożo­
nym z konkurencyi: bieg 60 m,. rzut 
granatem i skok wdał, zwycięstwo od­
niósł Wagner Lesław z Przemyśla-.

Nadto w czasie zawodów lekkoatl. od­
bywał się torniei o mistrzostwo Chorąg­
wi lwowskiej w piłce siatkowej i koszy­
kowej. Ogólne zwycięstwo w siatków­
ce odniosła V Lw. Drużyna Orląt ze 
Lwówa. bijąc Przemyśl 30:7. Gródek 
Jagielloński 28:23. Drohobycz 30:4. Prze 
myśl zwycięża Drohobycz 30:13. W 
koszykówce odnosi bezapelacyjne zwy­
cięstwa Przemyśl (Cztfwai). bńac Lwów 
24:7. z Drohobyczem uzyskuje walkover 
z powodu niestawienia sie na boisku 
drużyny. Lwów pokona! Drohobycz 
33:4. Najlepszemi zespołami w siatków­
ce okazały się drużyny lwowska i gró­
decka.

Jasło. Czarni — Wisłoka (Dębica) 
3:0 walkover. Wisłoka spóźniła się na 
boisko z powodu zepsucia się auta.

Nowy Sącz. Zawody piłkarskie Gim­
nazjum II — Gimnazjum I 2:0 (1:0). 
Derby lokalne wykazały większą prze­
wagę zwycięzców, u których wyiróż- | 
bramek) i Korniiauser Z Gimn. I naj­
lepsi Mosaoczy i Sulkowski.

Stryj. Pogoń 111—Dror II 4:1. Mistrz, i

i kl. C. Jedność (Stanisławów) — Dror 
7:1. Mistrz, kl. B. Sromotna porażka 
Droru, który w tym dniu grał b. słabo. 
Sedżla p. Adem. Tur — Stryianka 4:1. 
Mistrz, kł. C. Zasłużone zwycięstwo 1 u 
ru, który przez cały czas miał przewa­
gę. Sędzia pot. Sobottta usunął z boiska 
gracza Braua (Stryjanka) za bnutataą 
gre.

Pogoń — Ukraina (Lwów) 3:2. Pogoń 
zdobywa dwa cenne punkty, które wy­
suwają ją na drwię miejsce w taheh 
kla-sy A. W pierwszej połowie gra ład­
na i zajmująca, prowadżóna w szybkiem 
tempie z lekką przewagą gospodarzy. W 
18 min. Horodecki zdobywa pierwszą 
bramkę. W 10 min. później goście wy­
równują z wolnego, ą w 10 min. zdoby­
wają prowadzenie.

W drutgiei połowie Pogoń coraz czę­
ściej za®raża bramce gości, wrewacie w 
60min . przez Bidzińskiego wyrównuje, 
a w 65 m. Hoszowski II strzela trzecią 
bramkę. Goście zaczynają ooa.dać na 

1 siłach. Pogoń_>iagle atakuje. W 70 
młn. Hoszowski II strzela piękną bram­
kę sędzia jednak jej nie uznaje.

Z Pogoni na nwage zasługują: bram­
karz Hoszowski I. Paraszczak i Ho- 
sizowski II. Żebaczyftskt słabszy, niż 
zwykle. W Ukrainie wyróżnili sie— ob-

' rońca. oraz Mirski i Łysyk. Sędzio­
wał p. Brach. Publiczności dużo.

Nisko. Sekcja kolarska Sokola urzą­
dza 2 czerwca w Nisko okrężny dru­
żynowy bieg kolarski na dystansie 
1015 kim. o nagrodę wędrowną. Do 

I biegu tego zgłosili się już najlepsi za>- 
wodnicy lwowscy.

Stanisławów. Sport Kotarski w obec­
nym sesBonie rozwija się pomyślnie, 

i czego najlepszym dowodem jest pow-

Grodno. — Cresovia — 42 p. p. (Bia­
łystok) 4:2 (3:1). Mistrzostwo ki. A. 
Silny wiatr przeszkadza! w grze: miej­
scowi górowali nad Orzecrwnikiem pod 
każdym względem. Sędziował o. Hof­
bauer 76 pjp. 11 — Makabi II 2:1 (l:0>. 
Mistrzostwo kl. B. Drużyna wcisko­
wych zasilona graczami pierwszej jede­
nastki spotkała w drugiej drużynie Ma- 
kabi dość poważnego przeciwnika. Sę­
dziował p. Mattak.

Suwałki. 41 p. p. II — Jutrznia 3:1 
(2:0). Zawody o mistrzostwo W. C B. 
0. Z. P. N. Do przerwy całkowita prze­
wagę mieli wojskowi. Po zmianie pó! 
bierze Jutrznia inicjatywę na kilkanaście 
minut w- swe ręce i udaje sie iei zdobyć

stanie sekcyj kolarskich w następują- bramkę 2 ładnego strzału Traiczyka. 41 
cych klubach: Rewera, Stanisławów-1 0-0- zaczyna znowu naciskać i zdobywa 
ski Klub Motorzystów ł KołaTzy. Kóf- * .«tataich minutach trzecia brance Se 
ko Sportowe IH-go gimnazjum, Ż.K.S. „ 1 Pa M 7kałTI J1 ~~
Admira i Policja. _ _ i Makabi (Sejny). 6:0 (5:0). Zawody o

i Bieg kolarski na przestrzeni 15 i 30 ^istrz- Ы- ć. '/.PN,. Mey zo?tar 
hÄ=k'?“jaK™L'
^ZOSIC StaTMSł3WOAA JjmniCd Drz\ M;Arafvi słF\i"łliclciai t -icil/xn-i Inłirnma <rrurtMcl wvmfci- W hiA.au na 15 Hm. nierw ma*a.w nruaiSKiei zasuoa. moma, <.a

Mistrzostwa młodzików KOZŁA mia­
ły być pierwszemi poważuiejszemi za­
wodami na bieżni w Krakowie, zawio­
dły jednak, mimo wielkiej ilośoi zgło­
szeń. z powodu ciągle padającego de­
szczu. W ogólnej punktacji zwyciężjła 
tradycyjnie Craoóvta przed AZS-em, 
zaś róbotn-icza wysunęła się na
trzecie miejsce, błjąc Wawel i Wisłę i 
Wynfki Osiągnięto:

100 mtr. Szulc (Legja) 1L7; 400 m. 
Kowalski (W.) 58.5: 1500 m. Czubak 
(WaWeł) 4:.36. Motyka Osiągnął 4:34. 
5000 m. Ooldfinger (Mak.) 17:55. M.oty-> 
ka uzyskał 16:44 mimo silnego desz­
czu. 110 m. z płotk. StaWin (AZS) 19.2; 
4 x 100 m. AŻS 49.8; skok w dal Ropa 
(CraeJ 602: skok wwyż Nowak II 
(AZS) 162: skok o tyczce Feliks (Werw.) 
289: oszczep Lągwa (Grac.) 42.32 m.. 
oburącz — 63.61: rzut dyskiem Lubo­
wiecki (Crac.) 29.78; dysk oburącz Ko­
walski (Wista) 47 98; ktikt Lągwa (Cr.)

' 10,32, oburącz — 18.54.
Katowicki klub tennisowy pobił, po­

dobnie jak Cracovie, również Pogoń 
i (Katowice) w stosunku 8:5.

Sokół (Kraków) pokonał Cracovie i 
AZS w identycznym stosunku 7:6 i 
wreszcie Krakowski Klub Ten. do roz­
grywek z AZS i Pogonią nie stawił się. 
Klub ten przechodzi obecnie b. ciężki 
kryzys organizacyjno-finansowy i nie 
wiadomo czy będzie istniał.

Co do formy poszczególnych graczy 
to ustala się ona dopiero, jedynie u Ję­
drzejowskiej przewyższyła poziom ze­
szłoroczny. Z ciekawszych wyników 
mamy do zanotowania zwycięstwo p. 
Handa (Qracovta) nad Wrttmannem. 
.tarczyńskiego (Sokół) nad Konopka 
6:3, 6:3, Andrzejewskiego nad Zacha- 
rem 1 Horafria nad Jnrczyńskim. Zazna­
czyć należy, że p. Dubicńska udziału 
w zawodach nie bierze.

; niósł wyniki: W biegu na 15 kim. pierw 
sze miejsce zajął Jasiński (Rewera) —

1 35:25. W biegu na .30 kłm. 1) Daniel 
(Rewera) — 1 godz.. 2 min.

Zawody na 30 kim. na trasie Stanb 
sławów — Halicz zgromadziły na słar- 

l cie 9-u zawodników. Pierwszy do me- 
i ty przybył Daniel (Rewera) w czasie 
i 1 g. 6 m. 45 sek„ 2) Snigurowicz (S.K.

M.K.) w czasie 1 g. 8 m., 3) Krycuń 
(Rewera) w czasie 1 g. 14 m. 20 seta 

. Czasy z powodu bardzo silnego wia­
tru słabe.

Stanisławów. Górka — Hakoah II 
2:0. Zawody O mistrz, ki. B. Rsbn gra 
Górki. NaHerosi w FI, !:^a.h r — Pre­
ser i bramkarz Schwarz, kjtóry uefa 
swą drużynę od wiekszef prz.egra:;«. 
Sędziował o. Czuczewicz. Górka — 
Hakoah HI 5:2. Zawody o mistrz, kł- C.

T. U. R. — Stanisławowia 7:1. Zawo 
dy o mistrz, kl. B. TUR gra w połu ład- 

! nie. ale pod bramka traci głowę Sę­
dziował inż. Schmorak dobrze.

Bieg na 5 kim, urządzony przez Re- 
werc przyniósł zwycięstwo Mfchalewi- 

| czowi, 2) Wagner. Startowało 8-iu za­
wodników. Dziwić sie należy, że itme 
khiby nie obsadziły powyższego biegu.

Kołomyja. W czasie świąt gościła i 
tu Rewera ze Stanisławowa, która poko-: 
nała 49 p;p. 4:2 (1:1) i 6:2 <5:0). Prze­
bieg gry w oba dni był bardzo intere-' 
sujący. T" '

czarni pierwszej drużyny nie zeszła 
przez cały czas gry z poła karnego 
przeciwnika. Bramki strzebli— Czarka. 
Bucek (2). Fink III (2) i samobójcza.

Kowel W.K.S.—Hasmanea 7:1 (2:1). 
Do przerwy gra równorzędne, po przer­
wie ogromna przewaga W.K S-u. Na 
kilka tnimit przed końcem meczu Has- 
monea. niezadowolona z rozsaizygnię- 
cia sędziego, opuściła boisko. Wyróżnrf 
sic Marian z WKS-u. który strzel» 4 
bramki, pzostałe zdobyli: Dzióbek. Mu­
siał i Stnuiski Honorowy punkt dla 
Hasmonei strzel’! ”, rzut»' karnego Dr., 
cbtętr. Swtata p- R>v*Łer w-rtr

Równe WeWióneć ' 1. M:.
rno zlej pogody i marties- '...л-. gra 
była ładna: СУ,Ja przewjica niebicskicti 
I nfeustaima strŁpłf. oraz ładne kombi­
nacje ярит Je^Wwiodły. że najlepsza 
drożyna w Równem iest Hasmonea. 
Bramki dla zwycięzców zdobyli Grin- 
fald i Feldman (2). dla Sokoła lewy łącz 
nik. Sędzia p. pr, Soindura dobry. Pu­
bliczności do 1ПО psób.

Łuniniec. Zawody lekkoatletyczne 
przyniosły wyniki następujące: 100 m.: 
1) Ejcbman (Gimn. państw. 12,4 s_ 2) 
Dzikowicz (Szkoła Realna) 12X> s. 
Bieg 5000 mtr.: 1) Lewiński —> (84 p< 

w wa uni dv< I Je?*'  * <а’ ”п
sujący. w niedziele Rewera nie zado- (Straż Ogniowa) 18 . 31 g -
wolila Publiczności. Wóra spodziewała D. Cjchman 5.50 mtr \ Bordzdow- 
sie czegoś wiece! od mistrza И. A. Nai- ski (Gnnn. Państw.) 5.44 mtr. Skok 
lepiei podobali sie Zengiel. Sobolewski i ■ wwyż: 1) Ejchman 1250 mtr„ 2) Ra- 
Bronder. Sędziował w pierwezym dniu ttenis — 1.45 mtr. Rzut kolą: 1) O kin- 
dobrze p. Brach, który nie dał sie sćero- c®yc — (84 p. p.) 8.73 mtr.. 2) г jen- 
ryzować przez fanatyków klubowych. ‘ -

Drugi dzień przyniósł koncert gry a- 
taku Rewery.szczegóftiie w pierwwzei po 
Iowie. Sędziował dobrze p. Kłeumer.

TYLKO
П. GÓRSKIEGO
i

LONDRES STWAQDNI

ZĄDAC WSZĘDZIE
Imig i nazwisko

Adres . ■ « •

DOM SPORTOWY
Pozna A, iw. Marcin 14

Tal. 5571
Cenniki i katalogi wysyłamy bez- 
płatnie. Wystawiamy na W.

лага......9.25

MOTOCYKLK 
angielskie wszechświatowejsłswy

A. J. S. 1 B. S. A. 
ROWERY 

angielskie „BO W DEN'' 
ł francuskie ,LOUQSOR" 

O. H. K. GAJEWSKI i S-ka 
Warsaawa

> S*iiiUa>a^ Nr?« Tał* 285-20
i Dogodne warunki spłaty do 20 rat

Dr. M. LEWIN Starszy
NIECAŁA 12 tełefon 51-19 choroby 
weneryczne skórne i niemoc płciowa 
Przyjmuje od 8—12 r. i od 3—9 w. 

W niedzielę od 9—2.
Niezamożnym ceny lccznicowę,

'CR.CVOON

OO póiwitau eowsztCHNit 
znany « SkuTcctNOści 

223 [ frPAGo 
°0* wki 5» oónsuitoo

PRZYBORY DO HOCKEYA 
LEKKIEJ ATLETYKI, TEN- 

- NISA I PŁYWANIA - - 
polecamy w wielkim wyborze

man A 8.35 mtr. Koszykówka: 84 P- 
piech. — Zw. Strzel. 10 : 4. Strzelanie 
z broni małokalibrowej: 1) K-omorski 
76 pkt. na 100 możliwych.

MYDŁO
DO

GOLENIA
NOG rak,pach

PO 4 UŻYCIU USUjta

ÊKSÏKANS

SAMOLOTEM z LONDYNU DO AUSTRALJI. 
Anglik, kapitan Hinkler, przebył tę przestrzeń (16.600 kilome­
trów) w 16 dni, na małej 30 HP, maszynie. Kapitan Hinkler 

zaopatrzył się na tę podróż w dużą ilość 

OVOMALTINE, 
wiedząc, iż odżywka ta jest niezastąpiona wszędzie, gdzie za­
leży ńa pożywieniu łatwostrawnem, a posiadającem najwyż­
szą wartość odżywczą. OVOMALTINE jest przytem niezwy­

kle łatwa do przyrządzenia.
W sprzedaży w aptekach i składach aptecznych 

Dr. A. Wander S. A., Bern 
Próby i literaturę na żądanie wysyła gratis 

Generalne Przedstawicielstwo na Polskę 

L MVRE, Warszawa, Rymarska 16

piłki tennisowe „Areus Matchpoint”
dajesz dowód dobrego znawcy

F. A. DAVIS Ltd-London
obecnie

ARGUS SPORTS Co Ltd

Opona

Dętka
c«eiwona....zł. 4

MAPKI

< TRENER TEliNlSOUI t
rutynowany zaangażuje się ►

4 do klubu lub prywatnie. L
< Oferty pod „TRENER"
A do Administracji Ęxpres:u 

Porannego, Nowy Świat 39.

od złotych G -
wYBdn olbrzymi

MŁODKOWSKI
PL. TRZECH KRZYZY 18

XVII-ty KONKURS 
„Przeglądu Sportowego"

9

C

♦

Warszawianka—Legja . ,

Warta—Wisła > • « « •

I. F. C—Czarni • , « (

Pogoń—Ruch • ■ • • •

Garbarnia—Cracosia . «

E. K. S.—Turyści. . « ,

9

9
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PRZED SEZONEM SPORTÓW WODNYCH
PRZYGOTOWANIA NAD WUJA

1 prawdopodobnie na isziaflf. gdyż działaj- | 
f ność ich na pohi ptywadtwa była, jak 
dotąd, bardzo nikła.

O wairiMiikacli pracy sportu pływac­
kiego i wioślarskiego napiszemy innym 
razem.

WŚRÓD PŁYWAKÓW KRAKOWSKICH
Sporty wodnie w Wilnie rozipocziną w ' 

rym roku wyjątkowo późno swój sezon 
Wskuttęik opóźnionej wiosny.

Inauguracją sezonu będzie w dn. 2 
czerwca’ wspólne uroczyste otwarcie 
przystani wioślarskich wileńskich To- 
iwairzysitw sportowych.

Pierwsza impreza sportowa na wo- 
Uzie przewidziana jest na dzień 9 czerw 
ta b. r. W dniu tym odbędą sic zawo­
dy (pływackie w biegach krótkich i dłu- 
atch. których organizacje Wił. O. Z. P 
powierzył Wojśk. K. S. Pogoń.

Zkaiet w dniach 22 i 23 czerwca pła- 
nowanc są przez Wil. Okr Związek 
Pływacki zawody pływackie o mi­
strzostwo szkół średnich Organi zerwać 
je będzie z ramienia Związku WiL To­
warzystwo Wioślarskie.

Siódmego hpca ruszą ze Startu wio­
ślarze otwierając sezon sportowy mię- 
dzytktabowemi regatami wiośtarrtkiemi.

W dniach 13 i 14 lipca zorganizowa­
ne zostaną przez P. K. S. zawody 
pływackie dla nietstowarzyszctnytelt. w 
tydzień zaś potem (20 i 31 lipca) ren 
sam kdtitb przeprowadzi zawody pły­
wackie o misbrtzostwo okręgu. 
Ostatnią sobotę i «ńedzie>le tipca wypeł­
nią zawody o mistrzostwo W ikra w pił­
ce wodne! które przeprowadzi iWii.
O. ŁP.

Oficjalny sezon pływacki zanikną dłu 
godystansowe mistrzostwa pływackie 
Wilna (18 sierpnia), .ponadto zaś pro­
jektuje się je<szcze unządzemc propagan 
dnrwych zawodów pływackich w Trio- 
kach. N. Wilcice i t. d.

Jeżeli warunki na to pozwolą, odbę­
dą się 'na zakończenie sezaniu za-wndy 
nnędzyokrętgowc pr zyipusaczałtue z o- 
kręgiem łwowtskim hrb warszawskim.

Na/większą imprezą -wioślarską pod­
czas tegorocznego sezonu będą nwwąt- 
plrwde ogólno-palskie regaty między- 
kłubowo (2 wrzesień), pa które według 
■wszelkiego prawdopodobieństwa zjada 
tiaąlepsze osady włoślarakie z całcij 
Pal siki.

Tytułu mistrzów Wilna w wiośłarce 
będzie w tym udku bronić jiailstrarsze i 
naljbairdzicó ztatslużome w Wilnie Wileń­
skie Towarzystwo Wioślarskie. Naj­
groźniejszymi kookwrentiatmi Wrl. T. W. 
będą przypuiszczaśnie: Pogoń j A. Z. S.

Młode kluby wioślarskie: Makatbi i
P. K. S. nie odegrają w rtytm roku żad- I 
rteti mai!.

W pływaniu Pol. KI. Sp., który w uh. 
noku zdobył mistrzostwo Wfflma. będzńe 
miał groźnych rywali w Z. A. K. S-ie 
(eksmistrze Wilna). Pogoni i Wił. T. W.

Inne sekcje pływackie jak: J p. P. 
Leg., A. Z. S. i 3 ip. sap. me zaważą

Zimowy sezon pływacki zastał już 
zakończany. Krakowskie klutby pływać 
fcie intensywnie trenują, poprawiając 
wyniki osiągnięte w basenie zimowym 
Już iz początkiem sezonu łatniego pły­
wacy miejscowi dzięki pracy zimowej

będą w znakomitej flonmie. W ciągu o- 
becnej zimy pływanie -w Krakowie nie- 
zmiennie postąpiło naprzód.

Z pomiędzy klubów pływackich w 
Krakowie -dominujące stanowisko zaj­
muje Craoovia, posiadająca bieżną dru-

OSTATNIE DNI GLOSOWANIA 
w XVII-ym konkursie „Przeglądu Sportowego” 

odgadnie wyniki G mecsOw-z 
kania Ślązacy rozstrzygnęli na 
swą korzyść 1:0 i 2:0, ale w r. 
1928-yinpo z trudem wywalczo- 
nem zwycięstwie 3:2 w pierw­
szej walce, w drugiuiegli Czar 
nym 2:4.

Histona 7-magań ligowych Po-' 
goni z Rudiem nie przedstawia 
się dla drużyny krółewsko-łmc- 
kieó pomyślnie. TyUko raz w ro­
ku 1927-ym potraifili górnośląs­
cy wydrzeć cx-mistr,zom Polski1 
dwa punkty wynikiem 1:0. Tnzy 
rezultaty pozostałe brzmią: 2:0 
oraz 2:1 i 3:1 dla Pogoni.

Garbarnia i Gracovia nie mają 
jeszcze zapisanych kart w hi­
storii meczów ligowych. Jedyne 
tegoroczne spotkanie tych dru­
żyn przyniosło benjaminkowi Li­
gi pełne zwycięstwo nad biało- 
czerwonymi 4:1. Był to jednak 
początek sezonu, kiedy o wyni­
ku decyduje przedewszystkiem

tet
Prawie trzy tysodriie czasu, 

jatoie pozostawiliśmy naszym 
Czytelnikom do wybrania zwy­
cięzców sześciu meczów ligo- 
wydli w dniu 16-ym czerwca r, 
b. nie zdjęły bynaymnieti zasłony 
z tajemnicy wyników tych sze­
ściu sipotkań.

Dziś,’jak w pierwszych dniach 
maja, a nie wątlphny, że jak jesz­
cze i w południe 16-®o czerwca, 
każdy będzie miał (prawo z rów­
nym zapałem opowiadać się za 
zwycięstwem Wisły jak Warty, 
za klęską GracovH jak Garbarni, 
za remisem w meczu ŁKS,—Tu­
ryści ozy Pogoń — Ruch.

Wielka niewiadoma każdego 
mecau nic przestanie nią być aż 
do końcowego gwizdka sędzie­
go. kiedy jedna z dnrayn rzuci 
pod niebo okrzyk zwycięstwa, 
wędrując triumfalnie na barkach 
swych entuzjastów do szatni.

Aby głosującym stworzyć 
najbardziej wszechstronny o- 
braz szans każdej z 12-tu rywa­
lek, spójrzimy. co o spotkaniadh

dni
z dnia 16-ko czerwca r. b. mówi 
statystyka dotychczasowych 
meczów ligowych.

Mocz Warszawianka — Lesjja 
przyniósł dotychczas obu druży- 

, nom po cztery punkty. W roku 
1927 pełny plon punktowy zapi­
sała na swą korzyść Warsza­
wianka. wygrywając z wojsko- 

i wymi 4:1 i 2:1. Natomiast w ro­
ku ubiegłym Legia, wygrała rów 

' nież dwirtcrotoie w stosunku 4:2 
i 7:1.

Spotkania dwtu potentatów Li­
gi Wisły i Warty wykazują abso 
hitną równość, wyrażoną w sto­
sunku punktów 4:4 i bramek 9:8 
dla Wisły. W roku 1927-ym w 
pierwszem sipotkanru poznaniacy 

j ulegli 1:4, aie również wygrali 
i 1:0. To samo miało miejsce w 
roku ubiegłym przy wynikach 
2:3 i 2:0.

Mecze I.F.C. z Czarnymi są
odzwierciedleniem spadku klasy forma fizyczna graczy, a nie fóh 
u kabowiozan i stałego podnoszę- szkolą i umiejętność techniczna.
nia poziomu gry u drużyny lwów 
sikied. W roku 1927-yim oba spot-4

Ostatnie spotkanie niedzieli
16-go czerwca — derby Łodzi,

GRY SPORTOWE W KRAKOWIE.
Kraków nfesltzsznie nieraz pomijany. 

Jest jednem z najsilniejszych środowisk 
gier sportowych, zwłaszcza o ile chodzi 
o koszykówkę i szczyp-iorniafca. Najsil­
niejszym klubem okręgu iest Cracoyia, 
której drużyny są faworytami we wszy 
stkich mistrzowskich roagryWkadi.

W koszykówce siódemka reprezenta­
cyjna biatoczerwonych w składzie: Gra­
dowski. Sumce. Nadwodzki. bracia Lu­
bowieccy i bracia bryłko. znajduje się 
.> ’ i:ie w nak- litej formie. System 

doprowadziła Cracovia nie- 
UV L/vnv*cdi  i JVS>1 iuuiij'iil 7, naioo- 

y ażąuejrrjrti kandydatów aia mistrza 
Polski. Niewiele odbiegają od poziomu 
Cracwii drużyny YMCA i Wisły.

Podobna syttracja jest w mistrzo­
stwach szcztTiiormaka. Po pierwszej 
kolejce prowadzi Cracovia bez utraty 
punktu, uzyskując stosunek bramek 
45:4. Dalej idzie zeszłoroczny -wice­
mistrz Makabi i twarda, szybka druży­
ną Sokoła, rewelacją tegorocznych mi- 
straostw.-Drużyna Wisły, przedstawia­
jąca się w teorii groźnie, nie odegrała 
dotychczas -wicHdei roli, na skutek za­
niedbań ze strony niedołężnego kiero­
wnictwa.

Siatkówka oanów nie cieszy sie więk­
szą popularnością i irstetHńe Dot| tytn 
względem siatkówce kobietek stoi też 
na niskim poziomie.

W siatkówce kobiecei stola ną czele 
tabeli mistrzowie) drużyny Wis4y , 
Cracovii. przyczep, niec0 lepsza druży. 
ńę ma fa ostatnia. '• Dotychczas mecze 
Gracovią — Wisła dary 30:17 dla 
Cracovii f 30-25 dla Wisły. Filarami, bar 
dzo zresztą wyrówinattei drużyny Cra- 
covii są Jasna. Czerska oraż niezwykle 
ambitna i spokotna Kwaszycówna. Trzon 
drużyny Wisły tworzą Kołesówna. Mił- 
kowska i Golkówna.

W koszykówce kobiecei bezaipelacyP [ 
nie prowadzi Cracoyia. głównie dzięki | 
dobremu napadowi: Scluułlówna. Jasna. 
Czerska. Ze słabszych naogół tyłów wy­
różnia się Zemańska. Drugje miejsce zaj 
tnuje drużyna Sokola.

ГеЯ*-  ■ uoprowaaeata vracov 
■ 'do perfekcji i lest jednym

żynę zawodników bardzo zaawansowa 
nych. Więksaość drużyny stanowią ju­
niorzy, nie przekraczający 18 lat, a mi­
mo to osiągający dobre wyniki. Poza, 
Sieńkowskim, Trytką. reszta zawodni­
ków stanowi wyrównaną zupełnie Ma­
sę Nejberg, Kozłowski, Kowalski. Pilarz, 
Rouppont, Litwin. Grygiewśki, wspól- 
zawodtMczą z sobą w stylu dowolnym. 
W stykach innych wybijają się na pierw 
szy plan Paully—w klasycznym i Ttryt- 
ko. Smolka. Ziembioki. pływający na- 
wznak. Dorobkiem zimy jest iiczn» 
grupa chłopców do lat 16. stanowiący 
narybek klubu

Młodą sekcję pływacką reprezontuie 
dobry sprinter Scipio onaz Chyczewski.

Bardzo liczny materiał ma pływaków 
posiada nowołrtwarzona sełkc.ia Wawe­
lu. której kierownictwo spoczywa w 
rękach mjr. Muzyki. Cyfra 40-tu za­
wodników ćwtezących—świadczy o ce 
loweij pracy tego klubu.

Również YMCA w bieżącym roku 
weźmie udział w mistrzostwach pły- 

! wadkich Krakowa.
| Zupełnie inaczej przedstawia się pfy-
1 wactwo wśród pań. Smutnym Objawem 

jest brak mowych sil. a jedynie stare 
zawodniczki ćwiczą w basenie. Z Cra- 
covii — Czaplicka. Sędzftmirówna. Sze- 

i lestówna — z A. Z. S-u — Nowaków- 
na i na tern kończy się йсяЬа pań. któ­
re pracowały w zimie. W wynikach 

I niewiele postąpiły one naprzód — co 
1 gorsze, że ani warunki zaprawy zśmo- 
, wej. ant iiwojaitywa klubów nie wpływa 

na zmianę na lepsze Pozia Krakowem
i tremie zagranica w Pradze Riterman 
I z Maikaibi.
i O ile więc nadziwyczafi doda tnio wy­
gląda bilans pracy zimowej w base­
nie YMCA wśród zawodników, o <yle 

i znowu wśród zawodniczek widać mhii- 
maine korzyści z tegoż basenu. 1 trud- 

| no doprawdy zrozumieć ten brak zaan- 
I tenesowainia czy niecłięci wśród kobiet 
do uprawiania tak zdrowego sportu. 

| cieszącego się wielką popularnością za 
granica.

Letni basen pływacki w Parku Kra­
kowskim zostanie otwarty z dniem 30 
tnaia b r. Dzięki inócjatywie dzierżaw­
cy p Wessa. odnowiony basen przed­
stawia widok stadionu sportowego.

Bober — Pogoń — Lwów przebywa 
stalle w Krakowia trenując pilnie w ba­
senie zimowym.

agadek
mecz Ł.K.S. — Turyści -przynosi 
w dorobku ligowym pewną prze 
wagę zespołowi czerwonych 
nad fioletowymi. W roku W27 
raz wygrywa Ł.K.S.. drugi raz 
Turyści 4:2. Natomiast ze spot­
kań w r. 1928 w r. 192S Ł.K.S. 
wynosi aż trzy punikty. osiągając 
wyniki 1:0 i 1:1.

Na tern kończymy wiadomości 
statystyczne, tyczące się Ikonkuir 
su „Sześciu meczów ligowych“ 
w dniiu 16-ym czerwca r. b.

Przy okazji przypominamy, 
że termin głosowania mija już w 
sobotę 25-goma.ia r. b. Po termi­
nie tym uwzgflędmiać będziemy 
jedynie kupony nadesłane z pro­
wincji

(z datą stempla pocztowego) 
nie późniejszą jednak, niż 25 ma­
ja r. 1929.

Jak wiadomo, zwycięzcą kon­
kursu zdobywa złotych 50. Dal­
sze nagrody brzmią: П-ga zł. 20. 
Hl-cia zt. 15. IV-ta zł. 10. V-ta 
zł. 5 oraz 25 nagród książko­
wych.
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1 Ł. K. S. T 2:2 2:1 — — 04) — 1Л — — 4:2 24) — 6 4 2 — 11 5 10 2
2 Wista 2:2 A — to? — 5i2 4:4 2:0 4:2 — 1 4:2 — 6 4 2 — 21 12 10 2
4 Ruch 1:2 — В — 26 1:1 — 2:1 — — — — ЗЮ 5 3 1 1 9 4 7 3
5 I. F. C. — — — E 1:1 — — — 0:0 2:1 — — 1:0 4 2 2 — 4 2 6 2
6 Warta — — 0:2 1:1 L 2:3 — 3:1 2:2 7:1 — — 0:5 7 2 2 3 15 15 6 8
3 Garbarnia 0.0 2:5 1:1 — 3:2 A — — — 8:2 3:1 24 — 7 3 2 2 19 14 8 6
8 Czarni — 4:4 — — — ■ — — — 6:3 — 22 3 ' i 2 — 12 9 4 2
7 Legi« ~ c 0:1 6:2 • 1:2 — - »:3 ' — i L -ą — 4 3:2 2Ю 2:0 ? 3 —4’ 4 9 10 6 8

10 Warszaw. 2:4 — 0:0 22 — — — I 0:2 22 — — 5 0 3 2 6 10 3 7
12 Turyści — — — 1:2 1:7 2:8 — — 2Ю G 0:0 — — 5 1 1 3 6 17 3 7
11 Polonia 2:4 — — — 1:3 36 2:3 2:2 0.0 O — 1:1 7 0 3 4 11 19 3 11
13 Pogoń 0:2 0:2 — — 3:2 — 0:2 — — — W — 4 i 3 5 10 2 6
9 Cracovia — H 0:3 0:1 5:0 2:2 0:2 — — 1:1 — A 6 i 2 3 8 9 4 8

Ostatnie wyniki mistrzostwa: koszy-1 
kówką patiów: Cracov la—Wawel 41:24 
i 60:11. w obydwóch meczach najlepszy 
na boiska Gradowski. Wisła — YMCA 
14:8. Niezwykle rozmokłe boisko utrud­
niało grę. Cracovia — Makabi 33:7.

Siatkówka panów: Cracovia—Wawęł 
30:23 i 30:14. Bardzo dobry Lachman z 
Cracovii. YMCA — Wisła 24:22 (15:7 t 
7:15) po dogrywce. Cracovią — Maka­
bi 30:0.

Siatkówka pań: Wisła — Cracovia 
■K>:23 (15:14). Wiatr i deszcz utrudniały 
Kr5- Najlepsza na boisku Kołesówna z 
Wisły. cracovia bez Kwaszycówny. 
Cracovia — Makabi 30:14 (15:7). Cra- 
covia w piątkQ wygrywa bez -trudu. Naj 
lepsza na boisku. Janina. Cracovia — So 
kół 30:17.

ręcz*J a’. Cracoyia - Makabi 5:2 
U-*)-  mecz ówóch najlepszych drużyn 
Sokoł Wawel 2:1 Qracovia 
_ Wawel w. o.. YMCA — jutraenka 3:0. Makabi - Wawel 6:3. tnzeaK
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Rywale miejscowi Cracovia — Wi­
sła spotkają się 26 b. m. w piłce ręcz­
nej. Cracovia i tu prowadzi wszysłkie- 
mi punktami.

Rzadki jubileusz 300 zawodów w 
pierwszej drużynie (z wyłączeniem re­
zerw i reprezent.) obchodził na meczu z 
Warta popularny skrzydłowy Cracovii | 
Leon Stperting. Jest to Już oo Synowcu, f 
Kałuży. Frycu. Gintłu piaty zawodnik i 
drużyny, osiągający te cyfrę. Równo- ; 
cześnie Ptak, rozpoczął druga setkę me­
czów w tej drużynie.

Tłuczkkwicz. pomocnik Unji lubel-; 
skiej i caotowy piłkarz tego murśta. 
zgłosił swe przystąpienie do Warsza­
wianki, w której barwach grał już na 
meczu x (12 tnaia).

Tradycyjne zawody międzymiastowe 
Lwów — Kraków odbędą się w Kra­
kowie w dniu 2 czerwca b. r. Jak wia­
domo. ostatnie spotkanie w ub. roku 
przyniosło we Lwowie zwycięstwo Kra 
KOU’W1.

WALNE ZEBRANIE P. Z. P. N.
Nadzwyczajne walne zgromadzenie 

PZPN-u. odbyte w dniu 12 maja b. T. 
w obecności przedstawicieli -wszystkich 
okręgów, z wyjątkiem wileńskiego, 
przyniosło m. in. następujące uchwały: 
1) O zmianie granic poszczególnych o- 
kręgów decydować ma zarząd PZPN, 
a w razie rozbieżności zdań z odno- 
śnemi OZPN-ami, walne zgromadzenie 
PZPN-u. 2) Za naruszenie amatorstwa • 
odpowiedzialne jest również kierownic­
two sekcji piłkarskiej danego klubu. 3) 
W Mirządzic PZPN zasiadać ma 2, a 
nie 3 członków- z poz« Warszawki 4) 
Na kongres Fity w Barcelonie dełego- 
wai”o p. mź. Kuchara. polecając mu o 
świadczyć się za rozgrywaniem mi­
strzostw świata tylko miedzy amato­
rami (wniosek Hiszip. Zw. P. N.) 5) W 
sprawie PKS polecono, by zarząd PZPN 
wraz z zarządem PKS-u -»pracował 
wniosek w sprawie wzajemnego usto­
sunkowania się i przedstawił go na naj 
bliższem watnem zgromadzeniu PZPN. 
6) Postanowiono »wrócić się z apelem 
do klubów ligowych i lepszych A-kia- 

j sowyc-h. by wpłynęły na, starszych 
swych członków, głównie dawny di gra1 

’ czy, by ci zapisywali się na kandyda- 
i tów sędziowskich. Wnioski GOZPN-u 

w kwestii przeniesienia siedziby PZPN 
z W arszawy i w- sprawie zmiany sy­
stemu rozgrywek mistrzowskich wieki 
szóści nie uzyskały.

Walne zgromadzenie PZPN, z d. 12 
maja, zapewniło Lidze nienaruszalność 
iej istnienia przez stwierdzenie, że ja­
kiekolwiek zmiany (prócz redakcyj­
nych) w słynnym iuż paragrafie 30 star 
UMu PZPN-ti są niedopuszczalne.

Kalendarz drugiej rundy rozgrywek 
ligowych ułożony zostanie w d. 9-go 
czerwca r. b.

Zarząd Ligi PZPN-u rozpisał konkurs 
z nagrodą 300 zł. na żetony dla graczy 
pierwszych trzech klubów w mistrzo- 

I stwie.
Langemue sędzia belgijski prowadzić 

dzić bodnie prawdopodobnie mecz Pol- 
I ska — Węgry d. 2. 6. w Poznaniu.

JUNOSZA DĄBROWSKI

OD 91 METRÓW
DO 19 KILOMETRÓW

Dzieje rekordów światowych w biegu
Ilii.

Szybkość jest arystokracją ruchu — 
powiedział niegdyś głęboki myśliciel 
sportowy Pnadc. Zapytajcie znajomych. 
Interesujących się sportem tylko po­
bieżnie. kto wyigrał bieg na 3000 mtr. 
na Igrzyskach Olimpijskich w Antwer­
pii. Nie bardro dawno 1» byta. a mało 
kto pamięta, a mało kto wie nawet, iż 
bieg ten wygnał Anglik Hodge w 10 tn. 
0.4 sek. Natomiast każdy odpowie bez 
chwili namysłu, że w finale setki zwy­
ciężył Paddock w 10.8. Zapytajcie na­
wet bardziej poważnego sportowca, ja- ] 
ki jest najlepszy czas, uzyskany do- ' 
tychczas w biegu maratońskim. Mimo 
całego blasku tej konkurencji — uzyska 
nie odpowiedzi jest bardzo wątpliwe. 
Natomiast każdy wie, że rekordzistą 
biegu na 100 mtr. jest Chart i e Paddock 
ż 104. Sprint trwa krótko, pozostawia 
jednak wrażenie na długo.

Najdawniejszym rekordowym wyni­
kiem, znanym i zanotowanymi, na kla­
syczną przestrzeń stprinłerską Angiosa- 
sów, 100 yardów czyli 91.44 m. jest u- 
zyskany 30 sierpnia 1844 prze® zawo­
dowca Sewarda, w Hammersmith w 
'Anglji czas 9.2 sek. Ponieważ jednak 
fenomenalny rezultat ten uzyskany zo­
stał przy starcie lotnym, brać jego pod 
uwagę nie można. Drugim niesamowi­
tym wynikiem był czas akurat 9 se­
kund. uzyskany pono w 1868. 19 lupca., 
przez Williama Curtissa, jednege z za­
łożycieli naiistarszćgo klubu amerykan- I 
bkieso, New, York Atlrletię. Ciut i Arna-!

tcu-r Atlhiletic Union. Wynik ten jest 
zbyt nievrawdopodobny. jak na owe 
czasy i tłumaczy się może tern, iż stop­
per był -wtedy nowością i nie umiano 
się z nim obchodzić. Odbierzetny więc 
Curtissowi tytuł rekordzisty — który­
by inaczej zachowywał i po dziś dzień, 
zostawiając mu zasługę użycia, po raz 
pierwszy pantofli z kolcami.

Pierwszym zupełnie oficjalwytn rekor 
dem jest czas 10 sekund, uzyskany 
praez mutata A. Whartona w 1886. Po­
niżej 10 sekund uzys-kał pierwszy au- 
strałijczs-k F. S. Hewitt, z 9% sek. Nie 
był jednak amatorem. Musimy tedy cze­
kać na rok 1890. kiedy to 11 paździer­
nika Johrą Owen w Atrałostand Island. 
w Ameryce, przebył 100 y. w 9.8 sek.

i Nie wierzono w to długo, choć w 1891 
i 1892 takież czasy uzyskali australij- 
ozycy Pherson i Hempton, choć w 1693 
zrobił to samo Amerykanin Crom, w 
1895 rodak jego Stage i Anglik Bradley 
Pogodzono się dopiero, gdy Bernie We- 
fers powtórzył ten czas trzykrotnie, w 
1895, 1896 i 1897. Uważano wprawdzie, 
że było to możliwe tylko dzięki temu, 
iż Bernie brat start niski — nowość, 
wprowadzoną w życie po raz pierw­
szy -w roku 1888 bez ostrego sprzeciwu 
startera przez C. H. Sherrrll>a_. obecnie 
ambasadora Stanów Zjednoczonych.

9ó uzyskał po raz pierwszy wielki 
sprinter Duffey w 1903. Gdy jednak 
przeszedł w szeregi zawodowców, re­
kord iego został anulowany oficjalnie. 
Trzeba wiec bvk> ozekać znowu parę

I lat do 1906. by «“s. s!’
I uzyskać Dan J. Kćlly. W międzyczasie 
Japończyk Minoru Fuj«« «robił 9.4 pod 
czas biegu na 100 m.. zmierzonego za 

aparatu eiektryranww » 1 
24-setne. nie został jednak u-
zatany praec Związek Micdejnarowv. >■ 
Po Kellym tenże wynik 96 udało Sie 
wyrównać mulatowi H. P. Drew Cy" 
rillowi Coaffee f Paddockowi. który so 
powtórzył z pół tuzina rasry i nieza­
wodnie. gdyby sekundomierze nasze 
były doskonalsze, byłby rekordzistą so­
lo. a nie dzielił zaszczytu z tyloma ko­
legami. Terrfbardwie.j. że w 1926 w Los 
Angeles miał 9.5 co nie mogło być za­
twierdzone ■wtebec decyzji brania pod 
uwagę tylko Piątych części sekundy.

Oprócz Paddodka, Drewa, KeHy i Co- 
afee 9.6 robili również Robinson. Woo­
dring. Blenkiron, Leconey i Abrahams, 
a Houben i Scholtz nawet 9.5 lecz wy­
niki te nie doznały oficjalnego potwier­
dzenia, prócz Houbenowskiego. który 
został uznany jako rekord niemiecki.

Ostatnio zrobił podobno 9.4 znany z 
Ignzysk Amsterdamskich sprinter ame­
rykański Bracey. Wynik ten nie został 
jednak jeszcze oficjalnie weryfikowany.

Jeśli spojrzeć teraz, co osiągali bie­
gacze zawodowi, zobaczymy, że najleip 
szy wynik należy do Australijczyka 
Jacka Donaids^"1, ><•'• '‘-cm lólO
w Johannesburgu. podczas meczu z A 
B. Postle i G. E. Holway, przebył 100 
yardów w 9 sekund tnzy ósme — co 
stanowi najlepszy dotychczasowy wy­
nik ludzki na tym dystansie. Donaldson 
później przebył 100 y. raz w 9 i pięć 
ósmych, a raz w 9.5. Ostatnim wyni­
kiem poszczycić się mogą również, już 
jako zawodowcy znakomici „olimpij­
czycy“ z 1908 i 1912 Walker i Apple- 
garth.

A teraz przejdźmy, od miar angici-

słcich <fc> metrycznych i zajmijmy się 
dystansem królewskim, biegiem stume­
trowym.

IV.
Choć jego dyplomy szlacheckie są 

nowsze, niż biegu na 100 yardów, bieg 
na 100 metrów, vulgo .setka“ — ma 
dziś znaczenie odeń większe. Przede- 
wszystkiem dlatego, że figuruje w pro­
gramie Igrzysk Obmpijskicti — jako je- 
den z najszlachetołejszych jego klejno­
towi — pożarem dlatego, że gdy sprin­
terzy amerykańscy- czy brytyjscy na. 
ogół iednak .leszcze najlepsi, 
ochotą uprawiają ..sto yardów- i ^to 
metrów“, biegacze kontynentu ewrwj- 

sto sporm-« lwa, MaSnVJS ’„'S-- 
mm pchnięciem, które zmusi trzymają­
cych się upa<rc»e tradycji Angłosasów 
do zamiany mil i stóp na metry i kilo­
metry.

Ale wracajmy do naszego biegu. Na­
kreślić rys historyczny rekordu setki 
jest dość trudno. Podczas gdy w Anglii 
i Ameryce lekka afletyfca od bardzo 
dawna posiadała sprawną organizacje, i 
doszukać się jakichkolwiek oficjalnych I 
lub o ile o tyle wiarygodnych doku­
mentów. dotyczących w-ynBiów z przed 
kilkudziesięciu lat, uzyskanych w in­
nych krajach, jest zadaniem nlcłatwcni. 
Zre.?zta trzeba przyznać, że do ostat­
nich lat wartość rekordu setki, w po­
równaniu do .100 yardów“ była nie­
wielka. Różnica przekraczała dość zna­
cznie te */»  sektmdv. które, jako normę 
różnicy czasu na 100 y. 1 100 nrtr. dyk­
tuje obliczenie.

Pierwszym wynikiem nie idegającytn 
wątpIriKości Jest uzyskany w paryskim 
Bois df Bouiogne. w roku 1884 przez 

! AmervKaoitta Pottera czas 11K — u- 
i znane za coś fenomenalnego.
1 W d?wa lata później. 22 maja 1886. w.

лГ1“” l>?* 0 system mełrycz-
п<йигУ «У-1

Cambridge (USA) drugi Amerykanin. | 
iró , 11® yardów, czyliiw m. 58 ctm. w 11/*»  m. Pamiętać 
t^eba. u. w ów)-™ czasie rekord 100 
yardów wynosił 10 równo, czyli że sto 
metrów powinnoby być zrobione 10.8 
mniej więcej. Tegoż rokit 1 listopada, 
Podczas pierwszych zawodów między­
narodowych. unządzonych we Francji. 
Anglik Ch. Q. Wood. wygrywając fi- 
tMł, wyrównał czas Bakę ra.

15 czerwca 1889, w Traners Island 
blisko Nowego Jorku, C. H. Sherill — 
wynalazca niskiego startu — dopisał i 
swoje nazwisko. Siadami jego poszedł 
L. H. Cary, 7 azerwca 1890. Na liście 
widniały więc same nazwiska anglo­
saskie. Lecz 8 maja 1890. podczas dru- 

i gich z rzędu międzyszkolnych mi. 
strzostw Francji, odbytych w obecno­
ści prezydenta republiki Sad i Carnot, 
młody Hiszpan R. de Zeraflus też zro­
bił 11*1»,  a w- czerwcu 1891 tenże wy­
nik uzyskał Francuz A. Townois.

Rekord pozostawał jednak ma to war­
tości owym. Dopiero gdy Amenkanin 
Cary. już wymieniony przed chwilą na 
zawodach międzynarodowych w Pary­
żu wygrał, w 1891 setkę przed Zerałła- 
sem i Blanchet w 103« sek„ stumetrów- 
ka stała się godną siostra stu yardów.

W kilką miesięcy po wzmiankowa­
nych zaiwodach sprinter belgijski Emil 
óe Re — dziś profesor Uniwersytetu w — - - -7
Brukseli, uzyskał czas 10’,» — równo-1 dze. W 1920 10’» uzyskał dwukrotnie 

z czasem Amerykanina. W Amerykanin Jackson Ścholz.
?^zerft Szwed H. H. Albin,' « awiemm twi w Rról.i«L, .. -- 

gerwśzy wlefki sprinter skandynawski ,rze hippicznym o długiej, elastycznej 
n,a Igrzyskach linji prostej, podczas próby pobicia re- 

w ,Par,yżud * 190®‘ 10-8 kordu na .300 m. zakończonej zresztą po 
gSMCTęh Amerykanie F. Jarvis i VV. mvślnie. Amerykanin Charles Paddock 
ievK«sbury. iit
y 1.902 wieść sensacyjna przyleciała stając się tern samem»jedytiym rekord 

r listopada Japończyk Mino-, stą dystansu.
ru rujini pokrył hektometr w 10 sekund1.- (Dalszy ciąg nastąpi).

24(100 — zachronometrowame elektry> ’ 
cznie. Wynik ten byłby rekordem świa­
towym i dziś. Jednak Związek Między­
narodowy. ustalaj w 1914, po raz 
pierwszy tabelę rekordów, nie wziął

. wyczynu biegacza japońskiego pod u- 
; wagę, jako mierzonego za pomocą jed- 
i nego tylko aparatu. Jeśli zestawienia: 
| teoretyczne były słuszne, należy, dla 

samej sprawiedliwości zaznaczyć, iż je­
śli nic nie potwierdzało wyniku, uzy­
skanego przez Minoru Fujini, tik też nie 
pobudzało do wątpliwości, co do jego - 
prawidłowości.

Nie trafił na taibelę rekordów i czas 
10.6 Szweda Karla Lindberga, uzyska»- 
ny 26 wrześni» 1906 w Göteborgu. 
Związek Szwedzki uznaje go Jednak ja­
ko rekord narodowy. IJndbreg powtó- 
reyf ten czas w Hpcn 1910.

Niemiec. Cichard Ran. w 1910 w 
Pradze Czeskiej uzyskał też 10.6, a 
Związek Niemiecki zapisał na Jego do­
bro nawet czas 10.5 — bedaev w sferfe 

| możliwości tego wielkiego sprintera,— 
lecz Związek Międzynarodowy i ta po­
został głuchy.

Wzruszył go dopiero Amerykanin D.
F, Lippincott uzyskując 10.6 w przed- 

. biegu olimpijskim w Sztokholmie w 
1912. W finale Lippincott zajął trzecie 
miejsce.

Zaraz po Igrzyskach czas teti uzy­
skał również Anglik Applegartt w Pra-

W Amerykanin Jackson Ścłiolz.
. ! 23 kwietnia 1921 w Redlands, na to-

__ л olocH/r'Ttrt Pli

pierwsze 100 m. pokrył w 10’/» sek.,

I
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Korespondencja własna ,,Przeglądu Sportowego”
Świetna automobilistka czeska p. Jumko ska i najlepsza automobilistka świat» Iwkrótce potem w świat, by zapomnieć, 

nie oparta s’9 zewowi Targa Florio. dotknięta została, jak wiadomo, w roku ’ Obecnie wraca poprzez Sycylję do
„Wyścig śmierci“ ma taką moc przycią 
•ającą, że po długiej, półrocznej pra- 
ie podróży przez Indje zdecydowała 
ę pani Junkowa pojechać jeszcze na 
ycylie. Popularna zawodniczka cze-

ub. bolesnym ciosem. Mąż jej, znany 
również zawodnik czeski, zmarł w tra­
giczny sposób. Uległ katastrofie w 
czasie wyścigów automobilowych w 
Niemczech. Pani .iunkowa wyjechała

DWIE PORAŻKI SPARTY W WIEDNIU
Vienna — Sparta 4:2. Od lewej stoją; Carvan, Perner (Sp.), główkuje Zill- 

bauer (V.), z tylu Schippek.

MISTRZOSTWA PIŁKARSKIE ŚWIATA W URUGWAIU
Mistrzostwa piłkarskie świata zosta­

ną rozegrane po raz pierwszy w' Urug­
waju między 16 lipca i 15 sierpnia r. 
1930. Tak uchwalił po burzliwych deba­
tach kongres FIFA, obradujący w Bar­
celonie. Mistrzostwo rozgrywane bę­
dzie systemem puharowym (a więc po­
dbiał na strefy uipadl). Urugwaj, dzię­
ki wydatnej pomocy rządu (subdydtom 
300.000 pesetów). ofiarował wspaniale 
warunki finansowe i przelicytował inne 
kandydujące państwia: Węgry, Szwecjęi, 
Holandię. Włochy i Hiszpanie.

Pozatem na kongresie przyjęto do F. 
I. F. A. Japonię, Palestynę. Islandię. 
Kubę. Surinam i Ind.ie Holenderskie.

Huddersfield Town, znakomita dru­
żyna angielska po porażce z Admira w 
Wiedniu doznała nowych niepowodzeń 
w Budapeszcie. Z Hungarią przegrała 
2:4. z Ferenczvarosi wywalczyła wynik 
nierozstrzygnięty 1:1. Niektórzy z gra­
czy angielskich wykazali coprawda zna 
komitą technikę, jednak jako całość 
Huddersfield znowu zawiódł, grając bez 
ambicji i chaotycznie. Jednem słowem 
normalny obraz urlopowej gry za­
wodowców brytyjskich.

Jugosławia — Francja spotkanie mię j 
dzypaństwowe. rozegrane w Paryżu za i 
kończyło sie zwycięstwem Jugosławii w 
stosunku 3:1. Jugosłowianie, choć w rej 
gerwowym składzie, wykazali znaczną 
przewagę i prowadzili iuż do przerwy; 
2:0. dzięki strzałom Pawelisa i Hitre-i 
ca. Po przerwie Hitrec uzyskał trzecią 
bramkę, a przed samym końcem Nicolas 
zdobył honorowy puinkt dla gospodarzy. 
Na meczai tym miał miejsce nieprzyjem­
ny incydent, gdyż kapitan drużyny 
francuskiej nie pozwolił na wymianę 
kontuzjonowanego gracza jugosłowiań­
skiego — Gillera i ustąpił dopiero pod 
naporem publiczności.

Inwazja drużyn angielskich na Eu­
ropę przynosi piłkarzom brytyjskim 
najczęściej sukcesy. Newcastle United 
pokonał Ambrosiane 1:0. Sheffield 
Wednesday — Cantonal 3:0. a Gras- 
shopers 4:0. Westham United w Holan 
dji jx>konal Ajax 6:0. a z Dnscheede uzy 
skał wynik 3:3.

W mistrzostwach piłkarskich Austrii 
Admira odniosła wspaniale zwycięstwo, 
bijąc Herthe 7:1. natomiast Rapid nie­
znacznie tylko pokona, F.A.C. w stosun 
ku 2:1. Porządek tabeli nie uległ zmia­
nie: prowadzi nadal Admira przed Ra- 
pidem i Floridsdorfem.

Dwa kluby węgierskie, bawiące w 
Wiedniu „33“ i Nemzeti S. K. nie osiąg­
nęły wielkich sukcesów. Jeszcze „33“ 
wykazał dobrą forme, gdyż Rapidem. 
dzięki świetnej defensywie» wywalczył 
wynik 1:1. Natomiast Nemzetti po sła­
bej grze wyszedł z Hakoahem też na 
remis.

Mizerną rolę odegrała w Wiedniu 
Sparta, która jest cieniem dawnej mi­
strzowskiej drużyny. Zwłaszcza słaby 
jest atak, w którym tylko Silny jest do­
brą siłą. Kada jest kapryśny i gra b. 

dobrze (Admira) lub słabo (Vienna). 
Sparta przegrała z Vienna 4:2. grając zu 
pełnie bez ambicji; w meczu z Admirą 
grała dobrze, lecz groźny atak AdmiTy 
zdołał strzelić 3 bramki, gdy Czesi od­
wzajemnili się jedna.

Finał puharu szwajcarskiego wygrała 
Urania (Genewa), bijać Young Boys 
1:0.

W puharze Davisa została definity­
wnie zakończona druga kolejka rozgry­
wek przynosząc zwycięstwa faworytów.

W Sztokholmie Południowa Afryka po 
konała niespodziewanie łatwo Szwecję 
w stosunku 5:0. Raymond wygrał z O- 
estbergiem 7:5, 6:0. 6:0. a z Malmströ- 
mem 6:2. 6:3. 6:2: Robbins zwyciężył 
Malmströma 6:8. 10:8. 9:7. 6:4. a Oest- 
berga 6:2. 6:1, 6:1; w grze podwójnej 
Malcolm. Robbins zwyciężyli Miillera, 
Oestberga 8:6. 6:2. 6:2. Szwecja. którą 
do niedawna jeszcze stała na poziomie 
Angłji. wykazała znaczny spadek klasy.

Włochy spotkały. jak było do prze­
widzenia, w Dublinie ze strony łrlandji 
poważny opór. Moroufgo zwyciężył 
Roggersa w czterech setach 8:6, 6:1. 5:7. 
6:2; à Mac Guiira 6:0, 6:8, 6:4. 6:2. De 
Stefami stoczył z Mac Guirem pięciose- 
tową walkę 6:4. 4:6. 8:6. 4:6. 8:6. a 
Roggersa pokonał 4:6, 7:5, 6:2, 7:5. W 
grze podwójnej Morpurga. del Bono 
zwyciężyli Roggersa Holmesa 6:A 7:5, 
7:5. Wynik 5:0 dla Wioch nie oddaje za 
tern zaciętej walki, która stoczyli zwy­
cięzcy na placach Dublina.

Egipt, debiutant w rozgrywkach pu- 
harowych po zwycięstwie nad Finlan­
dią, okazał sie poważnym przeciwni­
kiem i dla Holandii. Mecz rozegrany w 
Scheveningen zakończył sie ciężko wy- 
wafczonem zwycięstwem gospodarzy w 
stosunku 4:1. Timmer ncik”’”’» Graod- 
Quillota 7:5, 6:0. 3:6. 6:2. a Wahida 3:6, 
6:3, 6:1, 6:2. Diemer Kool zwyciężył 
Zahara 2:6. 8:6. 6:2. 6:1. uległ jednak 
Grandguilliotowi 2:6, 6:1, 10:8, 4:6, 1:6. 
W doubłu Timmer. Diemer Kroi pokona 
li Zahara. Doemona 9:7. 6:8. 6:4. 6:1.

Poważny opór stawiała Grecja, a wła 
•ściwie Zerlendi swemu renomowanemu, 
osłabionemu jednak brakiem Petersena 
przeciwnikowi Danii. Wvnik meczu ko­
penhaskiego brzmią, 4:1 na korzyść go­
spodarzy. Zerlendi pokonał po trzygo­
dzinnej walce Ulricha 3:6. 8:6. 7:5. 17:15 
(!), wyczerpany uległ jednak Henrik- 
senowi 4:6, 4:6, 1:6, Zafiropoulos prze­
grał z Henriksenem 4:6, 4:6 1:6 ai z 
Ulrichem 3:6, 4:6, 2: 6. Wreszcie Hen­
riksen, Ulrich pokonali Zerlendiego, 
Zafiiropoulosa 6:4, 6:4, 6:3.

Nadspodziewanie blado wypadło zwy-

Pragi.
Czarne, żałobne jej szaty odbijały 

się ostro od jasnego tłumu. Obecność 
jej poruszyła wszystkich i dała powód 
do niezliczonych objawów sympatji. Si­
gmom Junek jest bezsprzecznie najpo­
pularniejszym turniejowym uczestni­
kiem Florio. Znają ją wszystkie dzieci 
w tern małem miasteczku sycjilijskiem, 
Terminie.

W tym roku nie bierze udziału w 
wyścigu. W jedynym wozie kontrol­
nym, który miał dostęp do trasy, śle­
dziła przebieg zawodów, będąc przed­
miotem burzliwych owacyj.

Włosi uczcili ją jak dotychczas ni­
kogo. Za jej wspaniały wyczyn w u- 
bieglym roku,. gdy bliska zwycię­
stwa w najtrudniejszym wyścigu świa­
ta, musiała w ostatniem okrążeniu od­
stąpić, wyryli obecnie jej imię na ta­
blicy pamiątkowej, pomiędzy wszystki­
mi dotychczasowymi zwycięzcami.

Jedno pytanie kładli wszyscy, którzy 
mieli sposobność z nią mówić: czy bę­
dzie jeszcze kiedyś startować? Pono 
nie, nigdy już. Przygotowanie do wy­
ścigu budziłoby wspomnienia, któremi 
znaczona jest każda szosa: każdy wi­
raż jest pomnikiem ran serdecznych i 
uczucia, którego się nie zapomina...

Prawda, lecz kto raz znalazł się na 
torze wyścigowym, nie łatwo się go 
wyrzeka; ryje on ślad glebiei w duszy, 
niż wspomnienia. Pani Junkowa nie o- 
stała się Dwa dni przed wyścigiem 
przejechała trasę na „Bogatce", danej 
jej do dyspozycji przez team tej fabry­
ki. Przejechała w sposób, który obu­
dził u wszystkich podziw.

Pani Junkowa wraca do Pragi. Wi­
tają ją tu serdecznie i cieszą się, że 
może wkrótce już zobaczą ją na szo­
sie wyścigowej.

Wrócimy i my jednak ze słonecznej 
Sycylji pod chmurne narazie niebo 
„Złotej Pragi“. Znowu football. Po- 

cięstwo Węgrów nad Monakiem. 
Kehriing zwyciężył Landau® i Gaillepa 
6:0, 6:3, 6:1; Takacs pokonał Galłepa, 
uległ jednak Landawowi 3:6, 2:6, 3:6. W 
grze podwójnej Landau1—Galleoe zwy­
ciężyli Kehrlinga. Peteryego 6:4. 3:6, 
6:2, 10:8. Mecz rozegrano w Budapesz 
cie. wynik ostateczny 3:2 dla Węgrów'.

W trzeciej kolejce o puhar rozegraneI ki był wspaniałą rewia białego sportu, 
zostaną spotkania: _Niemcv — Wio-j W grze pojedyńczei panów do ćwierć-
chy w Hamburgu, Czechosłowacja — i finałów doszli: Cochet. Kehrlirig..Molden 
Dania, Węgry—Holandia i Poljlduw ’4-*t ttffücr. Hughos (po awxd*4wi« u ad

....— - —a

CZOŁOWI ŚREDNIODYSTANSOWCY FRANCJI
zmierzyli siwe siły w biegu 1000 mtr. na zawodach w Paryżu. Zwyciężył 

Leduc w caasie 2:32.4.

przez trzy pełne dni żywiliśmy się nim, 
zaciemniając białe wspomnienia, pozo­
stawione przez pierwszego z trzech mu 
szkieterów francuskich, tennisowego 
mistrza świata Cocheta. Dwa dni tu 
był i błysnął pełnią swego talentu.

W trzy dni potem przyjechali jego 
rodacy — piłkarska reprezentacja Pa­
ryża. Pięć lat minęło od ostatniego po­
bytu Francuzów w Pradze. Jeśli wte­
dy widzieliśmy dość prymitywny sy­
stem ich gry, teraz stwierdzić możemy 
wyraźnie Jej pogłębienie i podniesienie 
poziomu tak poszczególnych graczy, 
jak i całości.

Start reprezentantów Paryża uwa­
żano tu za dogodną sposobność do re­
habilitacji. Imię czeskiego footballu zo­
stało bowiem we Francji ostatnio moc­
no nadszarpnięte na skutek marnych 

I wyników, uzyskanych przez liderów 
czeskich w Paryżu.

| Z tego punktu widzenia brany, nie 
mógł jednak match Slavii z Francuza- 

j mi, mimo wysokiego stosunkowo zwy- 
. cięstwa 6:3, Czechów zachwycić. Prze 
bieg zawodów bowiem nie Wykazał tej

! przewagi, jaką chcieli u siebie w domu 
zadcinonstrować.

| Noblesse oblige. Mistrzowskie tytuły 
w sporcie kładą pewne obowiązki. Sla-

, via, pokonawszy w sobotę Bohemians 
5:2, zdobyła mistrzostwo ligi i musi o

I tern pamiętać. W dzisiejszej swej for­
mie i w obecnym swym składzie jest 
ona zresztą najbardziej predestynowaną 
dc reprezentowania swej ojczyzny. To 
też zupełnie nic na miejscu było lekce­
ważenie silnego dość przeciwnika przez 
absolwowanie ciężkich zawodów mi­
strzowskich na dzień przedtem i wy­
stawianie naszpikowanej rezerwami dru 
żyny. Dopiero gdy widziano, że może 
się to smutnie skończyć, wstawiono 
po przerwie Svobode, Czermickiego i 
Pletichę. na co goście po rycersku się 
zgodzili.

Francuzi zdziwili przyjemnie. Mimo 
błotnistego terenu pokazali ‘ładną grę. 
Zachowawszy wielką zaletę piłkarzy— i

Afryka — Anglia. Rozgrywki te zakoń­
czone być musza 9 czerwca.

W strefie amerykańskiej Ameryka po 
konała Kanadę, a Kuba — Meksyk. 0- 
statecznych wyników na razie brak.

Turniej tennisowy w Berlinie z u- 
dzialem świetnego gracza Cocheta, zna­
komitych tennisistek z Południowej Afry 

szybkość, nauczyli się dużo techniki i 
taktyki. Najlepiej podobali się obaj w 
Paryżu grający urugwajczycy, obrońca 
Diaz i lewy łącznik Fenamore.

W poniedziałek ulegli goście DFC w 
stosunku 5:3, znowu tylko dzięki niezde 
cydowaniu napadu przed bramką prze-

SLAVIA ZWYCIĘ2A PARYŻ 6:3
Gorący moment pod bramka Francuzów atakowanych z pasją przez mistrza 

Czechosłowacji.

ŚWIETNE WYNIKI LEKKOATLETÓW WŁOSKICH
Lekkoatleci włoscy znajdują się w 

znakomitej formie i na zawodach w Pa 
ryżu osiągnęli wielkie sukcesy. Boha­
terem dnia byt Tavernari. który na 800 
mitr, pokonał Ladoumegua w znakomi­
tym czasie 1:52.2. a na 400 mtr. miał 
49.6. Sprinter Toetti wygrał 100 y. i 
200 y. w czasach 10 i 20.2: na 3 kim. 
Beccali pokonał Dartiauesa i Beddarie-

Harthem i Tomilnem) George (pokonał 
Bergmana), Prenn (pokonał Frenza) 
Froitzheim (zwyciężył du Plaixa>, i Men 
zel (po zwycięstwie nad Mateyką 6:8, 
6:4, 6:4). W finałach znany w Warsza­
wie Anglik Hughes przegrał oo zacię­
tej walce z drugim graczem Niemiec — 
Moldenhauerem 6:8. 5:7. Młody gracz 
czeski Menzel pokonał weterana tennisu 
niemieckiego Froitzheima 6:3. 6:2. Pretin 
zwycięży! Georga 6:2. 7:5. Cochet po RlClilSCtircthoiTi.
trudu wygrał z Kehrlingiem 6:4. 6:2. 
W półfinałach Cochet panował całkowi­
cie nad Moldenhauerem i zwyciężył 
Menzla 9:11. 6:3. 6:1. Czech był jedy­
nym graczem turnieju, który zdoby! se­
ta na Francuzie.

W grze pań sensacją była przedwcze­
sna eliminacja przedstawicielek Afryki, 
z których najlepsze odpadły w półfina­
łach: de Smith do Aussem 6:3. 4:6. 1:6; 
Heine do Reznioek 0:6, 6:3, 2:6. Finał 
wygrała Reznicek. bijać Aussem 7:5, 
6:3.

W grze podwójnej panów finał wygra 
1! Brugnon. Cochet biiac kolejno Hu- 
ghesa. Coena 6:4, 6:2, Kehrlinga. Klein- 
schrotha 7:5. 6:4 i Moldenhauera. Pren- 
na 4:6. 6:3, 6:1, 10:8. Moldenhauer, 
Prenn pokonali poprzednio Artensa. Ma 
teyke 3:6, 6:4. 6:3. Wreszcie w grze 
mieszanej Heine. Brugnon pokonali nie­
spodziewanie Aussem. Cochet 2:6. 6:2, 
7:5.

Spotkanie tennlsowe reprezentacyj 
kobiecych Francji i Ameryki, zakończy 
lo się zwycięstwem Amerykanek w sto 
sunku 4:3. Miss Wills była naturalnie 
bohaterką dnia. Zwyciężyła ona Ma- 
thieu 8:6, 6:8. a Lafaurie-6:0. 6:2, wraz 
z miss Cross pokonała nadto Mathieu, 
Lafaurie 6:2. 2:6. 6:4. Czwarty punkt 
dla Ameryki zdobyła Morill. bijąc panią 
Kleinadel 10:8, 3:6, 7:5. Zwycięstwo dla 
Francji zdobyły Mathieu. biiac Cross 
6:2, 6:3; Lafaurie — Cross 6:3. 9:7. Bor 
des. Barbier — Morill Bundy 6:4, 8:6.

Finał turnieju w Censington (An­
glia przyniósł zwycięstwo Lycelta 
nad Oliffem 6:8. 8:6. 6:4. Watson nad 
Ryan 6:3, 6:1. oraz Oliffa. Gregoryego 
nad Wheatleyem. Kingsleyem 6:3. 8:6. 

ciwnika. Niemcy prascy mieli natcL 
miast właśnie najlepszą swą linję w a- 
taku, który dyrygowany świetnie przez 
sympatycznego wiedeńczyka Kannhau- 
sera, jest dziś jako całość bodajże naj­
lepszym w Pradze.

F. Roha.

go w czasie 8:44. Na 1000 mtr. Ledud 
pokonał Dagnoliego w czasie 2:32.4. S 
fetę szwedzką wygrali Francuzi 2:013 
przed Włochami 2:022.

Lekkoatleci angielscy triumfowali 
nad zawodnikami berlińskiemi w stosun­
ku 61:41. Jedyne zwycięstwo dla Niemi 
ców zdobył Trossbach. bijać na 120 yj 
lorda Burgleya w czasie 15 sek. Inne 
wyniki 100 y. — Norton (A.) 10.1: 440 
y. — Cziczerin (A.) 49.4 : 880 y. —
Girtteridge (A.) 1:56.4: mila ang. —< 
Green (A.) 4:26.8: sztafeta 4x110 y. —< 
Berlin 432: 4x440 y. Londyn 3:?6.6f 
skok wdał — Revans (A.) 702: wwyż —< 
Bradbrock (A.) 184: Kula — Howłand 
(A.) 13.83.

Doroczny bieg maratoński o mi­
strzostwo Anglji,’zakończył się ponow- 
nem zwycięstwom Ferrisa w czasie 
2:40:47.6. Jest to już piąte z rzędu zwyi 
cięstwo znakomitego długodystansowca»

Na zawodach w Helsingforsie osią­
gnięto wyniki bardzo słabe. Larva wy­
grał 800 mtr. w 2:02.6. Mattilainen —5 
kim. w 15:35 przed Loukola. Jaervincn 
— kulą 14.32; Takala — dysk 40.89.

Houben zwyciężył na zawodach 
U-..UCQ na m> mtr. w czasie 11 s**-  h 
ne wyniki: 200 mtr. — bchuller 22.6: 5 
kim. — Kilp 15:38. wdał — Doberman 
690; dysk — Hoffmeister 44.90.

Na zawodach w Budapeszcie osiąg­
nięto następujące wyniki: 100 mtr. — 
Fluck. Nogy i Geissler oo 11.1; 1500
mtr. — Friebe 4:10.6 : 300 mtr. — Be- 
regy 35.4; 110 mtr. płotki — Weselyi 
15.4; skok wwyż — Kasmarky 187: ku­
la — Hunyady 13.43: dysk— Barjalon 
40.01.

Międzypaństwowe spotkanie pię­
ściarskie Węgry — Czechosłowacja 
rozegrane w Brnie skończyło się zwy­
cięstwem Węgrów w stosunku 10:6. Cze 
si byli osłabieni brakiem Hermanka i Na 
kolnyego. Mistrz świata Kocsis z tru­
dem jedynie pokonał Vobnasila.

Kongres Międzynarodowego Związ­
ku Bokserskiego w Brukselli zatwier­
dził nastętpujących mistrzów świata (od 
wagi muszej wwyż): Genaro. Fidel la 
Barba, Routis. Mandell. Dundee. Mickey, 
Walker, Loughran. waga ciężka — va- 
cat.

Mistrzowie Europy: Pladner (Fr.). 
Bernasconi (Wł.). Larsen (D.). SybÜle 
(Bel.). Genon (Bel.). Thil (Fr.. Bonaglią 
(W.). Charles (Bel).

Sawall święcił triumfy w Berlinie, 
bijąc bezkonkurencyjnie Moliera. Be­
noita. Breau i Ehmera.

Engel wykazał świetną formę na za 
wodach w Krefeldzie. büac Arieta i 
Oszmellę.

Na zawodach w Paryżu w biegach 
za motorami zwyciężył Paillard, büac 
Linarta, Grassina i Toricelliego.

Barany! osiągnął na zawodach w Bu­
dapeszcie na 100 mtr. st dow. świetny 
czas 1:00 sek.

NOWY TALENT SPRINTERSKI
Toettl (Włochy) wygrywa bieg 100 na zawodach w Paryżu, bijąc czołowych' zawodników francuskicn.

TILDEN I HUNTER W AKCJI
Najlepsi tenmislścl Ameryki przybyli do Europy, by wziąść udział w szeregu wielkich turniejów..
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